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Miejska Biblioteka Publiczna 
im. Grzegorza z Sanoka 

w Sanoku 
zwraca się z prośbą do wszystkich komitetów wyborczych 
z terenu Sanoka, startujących w wyborach samorządo-
wych 2024, o odkładanie dla biblioteki po jednym egzem-
plarzu wszelkich materiałów wyborczych (plakaty, ulotki, 
a�sze wyborcze kandydatów i kandydatek). 

W sprawie ustalenia szczegółów odbioru materiałów wy-
borczych z komitetami będzie kontaktował się upoważnio-
ny pracownik biblioteki.

Celem uzyskania informacji bądź odpowiedzi na pytania, 
wiadomości należy kierować na następujący adres mailowy: 
jozefek@biblioteka.sanok.pl 

INFORMACJA

OGŁOSZENIE

OGŁOSZENIE

INFORMACJA 
O ZMIANACH SIEDZIB LOKALI 

OBWODOWYCH KOMISJI WYBORCZYCH
 NR 1, 5 i 12 NA TERENIE MIASTA SANOKA

Obwodowa 
Komisja Wyborcza nr 1

Dotychczasowa siedziba Obwodowej Komisji Wyborczej nr 1, 
która mieściła się w budynku Klubu „Górnika” przy ul. Grzego-
rza z Sanoka 2 w Sanoku – została przeniesiona do budynku 
„KARPACKA” przy ul. Jagiellońskiej 29 w Sanoku.

Obwodowa 
Komisja Wyborcza nr 5 

Dotychczasowa siedziba Obwodowej Komisji Wyborczej nr 5, 
która mieściła się w budynku Rady Dzielnicy Dąbrówka przy 
ul. Krakowskiej 36 w Sanoku – została przeniesiona do 
budynku Centrum Handlowego „Ryś” przy ul. Krakowskiej 2 
w Sanoku.

Obwodowa 
Komisja Wyborcza nr 12

Dotychczasowa siedziba Obwodowej Komisji Wyborczej 
nr 12, która mieściła się w budynku Żłobka Samorządowego 
nr 2 przy ul. Romualda Traugutta 23 w Sanoku – została prze-
niesiona do budynku Szkoły Podstawowej nr 4 przy ul. Sado-
wej 12 w Sanoku. 

Burmistrz Miasta Sanoka Tomasz Matuszewski

SZANOWNI 
PAŃSTWO

Bardzo serdecznie dziękujemy wszystkim miesz-
kańcom Sanoka, którzy oddając swój głos wybrali 
nas do Rady Miasta Sanoka. 

Zwracamy się również z prośbą o udział w II 
turze wyborów na Burmistrza Miasta i oddanie 
głosu na Tomasza Matuszewskiego – kandydata 
naszego Komitetu Wyborczego Stowarzyszenie 
„Łączy nas Sanok” – który jest gwarantem dalszego 
rozwoju Sanoka i dokończenia rozpoczętych zadań. 

Andrzej Romaniak i Łukasz Łagożny

PODZIĘKOWANIA

W sobotę przypadł obchodzony w całym kraju Dzień Pamięci O�ar Zbrodni Katyńskiej. 
Dokonany w 1940 r. przez Sowietów mord na obywatelach polskich jest przypominany 
każdego roku, stając się pamiątką o niewinnych rodakach, pozbawionych życia przez katów 
stalinowskiego reżimu.

Upamiętnienie

Obchody 84. rocznicy Katynia
W naszym mieście uroczystości 
rozpoczęto na Cmentarzu Cen-
tralnym przy Krzyżu Golgota 
Wschodu, otoczonym przez 
Dęby Pamięci, indywidualnie 
upamiętniające o�ary sprzed 
84 lat. O ich losie przypomniała 
Krystyna Chowaniec, a kwiaty 
i znicze złożyli: burmistrz 
Tomasz Matuszewski z prze-
wodniczącym Rady Miasta 
Andrzejem Romaniakiem, wi-
cestarosta Janusz Cecuła, po-
rucznik Piotr Florek z Wojsko-
wego Centrum Rekrutacji oraz 
przedstawiciele Hufca ZHP 
Ziemi Sanockiej i koła Świato-
wego Związku Żołnierzy Armii 
Krajowej. 

Potem analogiczny hołd zło-
żono przy Pomniku Synom 
Ziemi Sanockiej Poległym 
i Pomordowanym za Polskę, 
a na koniec odprawiona została 
msza święta w intencji o�ar 
zbrodni katyńskiej i zesłańców 
Sybiru. Po nabożeństwie cześć 
pomordowanym oddano przy 
płaskorzeźbie Golgota Wschodu. 
Uczynili to też członkowie To-
warzystwa Gimnastycznego „So-
kół”, wójt Anna Hałas i Kazimierz 
Glazer ze Związku Sybiraków.

ppHarcerze oddają hołd przy Krzyżu Golgota Wschodu

W najbliższą niedzielę (21 kwietnia) odbędzie się druga tura 
wyborów Burmistrza Miasta Sanoka. 

Wybory samorządowe 

Druga tura już w niedzielę 
W tym dniu rozstrzygnie się 
niewiadoma i zakończy spór 
o to, który z kandydatów za-
sługuje na większe zaufanie 
mieszkańców. Sanoczanie wy-
biorą pomiędzy Sławomirem 
Mikliczem, który wygrał 
I turę wyborów, a urzędują-
cym burmistrzem Tomaszem 
Matuszewskim. Do dyspozy-

cji głosujących będą 22 lokale 
wyborcze, przydzielone zgod-
nie z miejscem zameldowania. 
Głosować można od godziny 
7.00 do 21.00. W kratce przy 
nazwisku wybranego kandy-
data stawiamy krzyżyk. Póź-
niej pozostanie nam już tylko 
czekać na wyniki. 

es 

INFORMACJA
 

Burmistrz Miasta Sanoka informuje, że w dniu 
przeprowadzenia wyborów Burmistrza Miasta 
Sanoka tj. 21 kwietnia 2024 r. w godz. od 10.00 
do 16.00 udostępniony będzie samochód dla wy-
borców niepełnosprawnych – kontakt telefonicz-
ny w dniu wyborów 13 46 52 800.
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Sanockie Stowarzyszenie Sanitas uczestniczyło w ważnym wy-
darzeniu. Były to organizowane w Warszawie warsztaty zatytu-
łowane „Pacjent podmiotem systemu opieki zdrowotnej”.

Sanitas

Krok ku wzmocnieniu 
głosu pacjentów w Polsce

Inicjatywa zgromadziła 30 li-
derów organizacji pacjentów 
i przedstawicieli kluczowych 
instytucji, jak Ministerstwo 
Zdrowia, Narodowy Fundusz 
Zdrowia, Agencja Oceny Tech-
nologii Medycznych i Tary�-
kacji oraz Ogólnopolska Fede-
racja Organizacji Pozarządo-
w y c h .  Ce l e m  s p o t k a n i a 
było wypracowanie strategii 
wzmocnienia roli pacjentów 

w polskim systemie opieki 
zdrowotnej.

Uczestnicy warsztatów ak-
tywnie dyskutowali na temat 
de�nicji organizacji pacjentów 
w Polsce, możliwości wsparcia 
�nansowego dla takich organiza-
cji, oraz wypracowywania ścieżek 
współpracy z instytucjami pu-
blicznymi. Szczególnie istotna 
była debata na temat zwiększenia 
roli organizacji pacjentów 

w kształtowaniu i funkcjonowa-
niu systemu opieki zdrowotnej, 
aby pacjent stał się jego realnym 
podmiotem.

Podczas spotkania podkre-
ślono potrzebę utworzenia silnej, 
parasolowej organizacji pacjen-

tów, reprezentującej ich interesy 
z różnych obszarów opieki me-
dycznej.

Wydarzenie poprowadziła 
rzecznik Sanitasu, Aleksandra 
Rudnicka. 

(ew)
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Przed nami druga tura wyborów samorządo-
wych. W niedzielę 21 kwietnia wybierzemy 
kierunek rozwoju miasta. Sanok czeka na  
decyzję swoich mieszkańców! Ta decyzja 
ostatecznie zapadnie w niedzielę, a tymcza-
sem zastanówmy się, dlaczego warto, aby na-
szym kandydatem był Tomasz Matuszewski.

Malowniczo położony Sanok ma 
ogromny potencjał do rozwoju,  
a dobrze przemyślane działania 
mogą przyczynić się do poprawy 
jakości życia mieszkańców. Oto 
kilka kroków, które mogą pomóc 
w rozwoju miasta – stanowią one 
podstawę programu komitetu 
wyborczego Łączy Nas Sanok:

Infrastruktura i komunikacja:
• Modernizacja dróg i ulic:  

Poprawa stanu dróg i ulic to priory-
tet. 

• Rozwinięcie transportu pu-
blicznego: Wprowadzenie nowych 
linii autobusowych, zakup nisko-
emisyjnych i elektrycznych autobu-
sów, wiaty przystankowe, elektro-

Jaka przyszłość po wyborach?
Pana kontrkandydat mówi o dra-
matycznej sytuacji �nansów mia-
sta. Jakie jest pańskie zdanie na 
ten temat?

Finanse miasta nie są zagrożone. 
Powtarzam to ostatnio często,  
ponieważ faktycznie mój kontrkan-
dydat ten właśnie obszar wybrał  
sobie za kluczowy punkt do ataku. 
Finanse są stabilne. Oczywiście ko-
nieczne są korekty do uchwały bu-
dżetowej, ponieważ nie wszystko da 
się przewidzieć w styczniu, kiedy 
odbywa się głosowanie nad budże-
tem. Takie korekty wprowadzane  
są podczas sesji, po konsultacjach  
z Radą Miasta. Nie grozi nam zapaść 
�nansowa. Nie chcę nadmiernie
upraszczać, ale powiem tak: albo 
budujemy czy remontujemy miesz-
kania, naprawiamy drogi, albo –  
odkładamy pieniądze do sakiewki, 
żeby budżet miał się dobrze. Mój 
kandydat biadoli nad budżetem, ale 
„lekką ręką” wnioskuje o wydanie 
pieniędzy na przykład na galę spor-
tów walki (30 tys.). W swoim wystą-
pieniu w pierwszym zdaniu zaczyna 
od dramatycznej charakterystyki  
�nansów miasta, a kończy na zapo-
wiedzi remontu i zazielenienia 
Rynku, na co potrzeba niemałych 
środków. Jest w tym jakaś logika? 
Ocenę pozostawiam sanoczanom.

O �nansachmiastawypowiadałsię
krytycznie także Paweł Hydzik…

Bardzo mnie to dziwi, ponieważ 
pan Paweł Hydzik zrezygnował ze  
stanowiska zastępcy burmistrza do 
spraw rozwoju, a w czasie, gdy pełnił 
tę funkcję, nie zgłaszał żadnych re-
wolucyjnych pomysłów na naprawę  
�nansów miasta. Dziś powołuje się 
na autorytety i na teorie, o których 
być może dyskutuje świat, jednak czy 
one mają bezpośrednie przełożenie 
na �nanse 40-tysięcznego miasta?
Możemy debatować o makro-, mikro- 
czy mezoekonomii i popisywać się 
wiedzą niedostępną dla większości 
naszych odbiorców. Żałuję, że mój 
uczony były zastępca nie chciał wdro-
żyć w życie żadnej idei uzdrawiającej 
�nanse,choćmiałkutemuwielemoż-
liwości.

Dlaczego nie wziął pan udziału 
w debatach przed druga turą?

Debatę realizowaliśmy na ulicach 
Sanoka, z naszymi mieszkańcami. 
Tak debatujemy, tak rozmawiamy – 
właściwie od pierwszych dni mojej 
kadencji, z przerwą narzuconą przez 
okres pandemii. Wspólnie z miesz-
kańcami określamy kierunek, w któ-
rym ma zmierzać miasto. Drogę już 
wytyczyliśmy. Wierzę, że wspólnie 
nią pójdziemy po głosowaniu 21 
kwietnia. Razem dla przyszłości  
Sanoka!

Nie zraża pana ostrość, żeby nie 
powiedzieć – brutalność kampa-
nii wyborczej? 

Kampanie wyborcze ostatnio 
stały się brutalne, to niestety po-

wszechne zjawisko. Obserwujemy 
je w wielu miejscowościach w kraju. 
Jeśli mam podsumować to, co 
działo się w ostatnich tygodniach 
w Sanoku, to powiem, że jeśli kontr-
kandydat atakuje, wówczas nie 
mamy wyboru i na ostrą krytykę, 
zwłaszcza mijającą się z prawdą, 
trzeba odpowiedzieć w podobnym 
tonie, bo inaczej dezinformacja roz-
siewa się z prędkością światła. Kam-
pania przed drugą turą dla mnie 
osobiście to sekwencja serdecznych 
i dających pozytywną energię spo-
tkań z sanoczanami – w takich miej-
scach, jak Centrum Usług Senioral-
nych, Centrum Integracji Społecz-
nej czy na ulicach miasta. Otrzyma-
łem wsparcie, za które jestem bardzo 
wdzięczny.

Jakie będą pana decyzje po 
wyborach? Coś pan zmieni  
w dotychczasowym działaniu?

Razem z moimi współpracow-
nikami będziemy kontynuować roz-
poczęte inwestycje: nowy most, 
mieszkania na Ustrzyckiej, remonty 
dróg w dzielnicach. Dokończymy 
uzbrajanie zielonej strefy gospodar-
czej i zaczniemy wdrażanie projektu 
ciepłowniczego, który zapewni 
mieszkańcom tańsze opłaty. Zakoń-
czymy przebudowę i remonty  
w szkołach SP2 i SP8 oraz żłobku 
na Wójtostwie. 

Kontynuacja tych wszystkich 
rozpoczętych inwestycji jest bardzo 
ważna. Natomiast wszystko to, co 
wymaga zmian lub większej uwagi, 
zawarliśmy w programie wybor-
czym komitetu Łączy Nas Sanok. 
Wśród tych obszarów będzie z całą 
pewnością polityka wobec senio-
rów, których w naszym mieście 
przybywa, a ich potrzeby i oczeki-
wania są bardzo różnorodne, od ak-
tywności zawodowej, hobby, po do-
stępność opieki medycznej czy  
zapewnienia bezpiecznego życia  
w chorobie i innych trudnych sytu-
acjach życiowych. 

Hala Targowa i Zielony Rynek 
to miejsca, które należy przekształcić 
w coś praktycznego, wygodnego i es-
tetycznego – mamy na to pomysł, ale 
wszystko musi mieć swój czas… 
Trzeba rozwiązać problem bezdom-
ności zwierząt – w tym miejscu 
ogromny szacunek dla wszystkich 
wolontariuszy, których pracę w tym 
obszarze podziwiam. Nie zatrzy-
mamy się w planach rozwoju infra-
struktury sportowej i wspierania 
sportu. Więcej uwagi poświęcimy 
promocji twórczości sanockich  
artystów, bo Sanok jest miastem, 
które ma wspaniały klimat, piękne 
otoczenie i artystyczną duszę…

Aby to wszystko zdarzyło się  
w Sanoku….

To się zdarzy wtedy, gdy 21 
kwietnia, już w najbliższą niedzielę, 
sanoczanie wybiorą to, co pewne, 
stabilne, jasno wytyczone, oczeku-
jące na kontynuację.

Druga tura wyborów samorządowych 

Dlaczego Tomasz Matuszewski?

Doświadczenie: Tomasz Matuszewski pełnił już 
funkcję burmistrza Sanoka, ma doświadczenie  
w zarządzaniu miastem. Kierował nim w czasach 
szczególnie wymagających: w obliczu pandemii 
COVID-19 i w sytuacji wojny za wschodnią gra-
nicą. Zna nasze problemy i wyzwania, a także wie, 
jak je rozwiązywać. Na najważniejsze znalazł  
sposób: wie, jak budować mieszkania komunalne 
– po ponad dwóch dekadach zastoju trwają prace 
przy budowie bloków przy ul. Ustrzyckiej.
Inwestycje: Jego działania na rzecz rozwoju Sanoka 
są widoczne na każdym kroku. Inwestycje w infra-
strukturę mieszkaniową, drogową, ciepłowniczą, 
w edukację, kulturę i sport już przyczyniły się do 
poprawy jakości życia mieszkańców, a to dopiero 
początek. W programie wyborczym proponuje  
szereg inicjatyw i przedsięwzięć, które uczynią  
Sanok jeszcze lepszym miejscem do życia. 
Stabilność: Wybierając go, wybieramy stabilność 
i kontynuację dobrych działań, inwestycji i przed-
sięwzięć.
Bezpartyjność: Tomasz Matuszewski jest bez-
partyjny, co oznacza, że nie jest związany z żadnym 
ugrupowaniem politycznym. Jego decyzje nie są 
i nie będą podyktowane partyjnymi interesami  
i wskazaniami centrali partyjnej w Warszawie. 
 Jego komitet wyborczy nosi nazwę „Łączy Nas 
Sanok” – wyrażenie, które idealnie oddaje ducha 
wspólnoty i jedności. 
Lokalność: Jego zaangażowanie w sprawy Sanoka 
jest autentyczne. To człowiek, który zna naszą spo-
łeczność i jest z nią blisko. Udowodnił to podczas 
licznych spotkań z mieszkankami i mieszkańcami, 
seniorami, młodzieżą oraz w trakcie dyżurów bur-
mistrza, kiedy jest otwarty na prośby, pytania  
i apele ze strony mieszkańców. 
Plany na przyszłość: Ubiegający się o drugą ka-
dencję burmistrz zamierza poprawić dostępność 
do opieki medycznej i usprawnić funkcjonowanie 
miejskich placówek leczniczych, skupić się na po-
lityce senioralnej, aby zaspokoić oczekiwania naj-
starszych sanoczan, stworzyć warunki dla inwe-
storów, aby w stre�e gospodarczej powstawały
miejsca pracy dla młodych, kontynuować budowę 
mieszkań i dostarczać do nich tanie ciepło –  
to podstawowe zadania do realizacji w kolejnej 
kadencji.

Sanok czeka na Państwa głos!
Wasz udział w wyborach to wyraz waszej troski 
o przyszłość miasta. Wybór burmistrza to  
wybór kierunku, w jakim pójdziemy. Tomasz 
Matuszewski jest gotowy kontynuować swoją 
pracę na rzecz Sanoka.
Pamiętajcie, że każdy głos ma znaczenie!  
Niezależnie od tego, czy jesteście młodzi czy 
starsi, czy mieszkacie w centrum czy na obrze-
żach miasta, Wasz udział w wyborach wpłynie 
na naszą wspólną przyszłość.

Twój wybór, nasze działanie!
21 kwietnia głosujcie na Tomasza Matuszew-
skiego! Za nim przemawiają: doświadczenie  
i dotychczasowa praca na rzecz miasta i dla  
dobra mieszkańców. Razem z Tomaszem Matu-
szewskim możemy zbudować lepszy Sanok. 

segregację odpadów i zieleń miejską 
przyczynią się do lepszego stanu 
środowiska.

Rynek pracy i przedsiębiorczość:
• Wsparcie dla lokalnych przed-

siębiorców: Tworzenie stref inwesty-
cyjnych, ulg podatkowych i progra-
mów szkoleniowych, platform  
wymiany doświadczeń, takich jak 
Sanockie Forum Gospodarcze, za-
chęci do rozwoju i ukierunkuje roz-
wój �rm.

• Dywersy�kacja sektorów go-
spodarki: Wdrożenie projektu cie-
płowniczego, zielona strefa gospo-
darcza na Okulickiego, stworzenie 
jeszcze lepszych warunków dla roz-
woju turystyki, przemysłu i usług po-
zwoli na stabilny rozwój miasta. 

Bezpieczeństwo i zdrowie: 
• Współpraca ze służbami ratun-

kowymi: Inwestycje w straż po-
żarną, policję, straż miejską i służby 
medyczne zwiększą poczucie bez-
pieczeństwa.

• Promocja zdrowego stylu ży-
cia: Ścieżki rowerowe, czyste powie-

Kampania dobiega końca. Była emocjonująca, momentami brutalna. 
W najbliższą niedzielę sanoczanie rozstrzygną, kto będzie stał za ste-
rami miasta przez najbliższych pięć lat. Tomasz Matuszewski, bur-
mistrz i kandydat na burmistrza, nie boi się trudnych pytań.

Tomasz Matuszewski: „Drogę już wytyczyliśmy. 
Wierzę, że wspólnie nią pójdziemy. 
Razem, dla przyszłości Sanoka!”

Żyć lepiej, taniej i bezpieczniej

Przede wszystkim: 
ŁĄCZY NAS SANOK

niczna informacja o rozkładzie 
jazdy, biletomaty ułatwią dojazd do 
pracy i szkół.

• Inwestycje w infrastrukturę 
technologiczną: Szybki Internet, in-
teligentne oświetlenie i systemy mo-
nitoringu przyczynią się do wygody 
i bezpieczeństwa mieszkańców.

Edukacja i kultura:
• Wsparcie dla placówek eduka-

cyjnych: Inwestycje w szkoły, przed-
szkola i biblioteki są kluczowe dla 
rozwoju społeczeństwa.

• Promocja kultury i sztuki:  
Organizowanie wystaw, spotkań au-
torskich, koncertów, festiwali i wy-
darzeń kulturalnych wpłynie na roz-
wój turystyki i wzbogaci życie 
mieszkańców.

Zielone przestrzenie i środowisko:
• Parki i place zabaw: Tworzenie 

Parków Pokoleń, placów zabaw  
i terenów rekreacyjnych, dbanie  
o istniejące już miejsca zabaw i wy-
poczynku.

•Ochrona środowiska: Inwesty-
cje w odnawialne źródła energii,  

trze, rozwój istniejącej infrastruk-
tury sportowej i kampanie eduka-
cyjne zachęcą mieszkańców do dba-
nia o zdrowie.

Wspólny wysiłek mieszkańców, 
władz lokalnych, inwestorów, orga-
nizacji pozarządowych, porozumie-
nie ponadpartyjne dla samorządu 
– to gwarancja realizacji programu, 
którego nadrzędnym celem jest  
dobro nas, sanoczan i bezpieczeń-
stwo naszych rodzin. Realizację pro-
gramu wyborczego KW Łączy  
Nas Sanok zapowiedział Tomasz 
Matuszewski.

Wybory 21 kwietnia
To kluczowe decyzje dla najbliższej 
przyszłości miasta! Idąc do urn, pa-
miętajmy, że – bez względu na przy-
należność i poglądy polityczne – 
ŁĄCZY NAS SANOK!

Materiał Wyborczy 
KW Stowarzyszenie Łączy Nas Sanok 
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Na terenie MBL zorganizowano wykład, który przedstawił  
dr Grzegorz Wnętrzak. Temat prelekcji brzmiał: „Postawy 
duchowieństwa greckokatolickiego Apostolskiej Admini-
stracji Łemkowszczyzny i Diecezji Przemyskiej wobec pań-
stwa polskiego i Polaków w przededniu II wojny światowej”.

Muzeum Budownictwa Ludowego

Wykład w skansenie

legającej bezpośrednio Stolicy 
Apostolskiej. Istotną rolę w bu-
dowaniu poprawnych relacji  
z państwem polskim pełnił  
ks. Jakiw Medwecki, sprawu-
jący stanowisko administratora 
od 1937 r. Po śmierci w 1941 r. 
spoczął na sanockim cmenta-
rzu, a jego mogiła pozostaje 
nieoznaczona.

Wykład dr. Wnętrzaka sta-
nowi początek serii wykładów 
dotyczących pogranicza, plano-
wanych w MBL. Jak zaanonso-
wał dyrektor Marcin Krowiak, 
na czerwiec zaplanowano kon-
ferencję Instytutu Archeologii 
i Etnologii Polskiej Akademii 
Nauk, dotyczącą spraw polsko-
-ruskich i polsko-ukraińskich.

pp

Prelegent na co dzień jest pra-
cownikiem naukowym Akade-
mii Sztuki Wojennej w Warsza-
wie, gdzie prowadzi się szerszy 
projekt badawczy dotyczący 
września 1939 r. i lat wcze-
śniejszych. On sam zajmuje się 
sprawami pogranicza, kwestii 
relacji kościół-państwo, obser-
wowanych w latach 30. XX 
wieku. 

Opisując postawy księży 
greckokatolickich w omawia-
nym czasie Wnętrzak z jednej 
strony potwierdził istnienie po-
staw negatywnych wobec pań-
stwa polskiego, co znamiono-
wało następczy wybuch nacjo-
nalizmu. Zauważalne były też 
zachowania pozytywne i to 
dzięki duchownym AAŁ, pod-

Przed drugą turą wyborów TVP3 Rzeszów zaprosiła na debatę kandydatów na burmistrza  
Sanoka, czyli Sławomira Miklicza i Tomasza Matuszewskiego.

Wybory samorządowe

Debata bez kandydata

Urzędujący włodarz miasta nie 
wziął jednak udziału w telewi-
zyjnej audycji, a w przesłanym 
mailowo oświadczeniu pełno-
mocnika komitetu Łączy Nas 
Sanok przekazano, iż burmistrz 
dziękuje za zaproszenie, jed-
nak jego zdaniem istotna de-
bata miała miejsce przed 
pierwszą turą. Z tego powodu 
Matuszewski nie skorzystał  
z zaproszenia, a za to uważa, że 
„dziś” istotna jest debata 
 z mieszkańcami Sanoka i to  
im zamierza poświęcić swój 
czas. 

Z kolei ze swojego prawa  
i czasu antenowego skorzystał 
Miklicz, który odpowiedział 
na pytania Beaty Wolańskiej, 
jednak zanim to zrobił, odniósł 

się do oświadczenia Matu-
szewskiego, stwierdzając, że 
odmówienie udziału w debacie 
jest niewłaściwym zachowa-
niem, albowiem mieszkańcy 
mają prawo skonfrontować 
swoich kandydatów i znać ich 
odpowiedzi na trudne zagad-
nienia. 

Pytania dotyczyły m.in. 
składu nowej Rady Miasta  
i ewentualnej koalicji, problemu 
emigracji i poszerzenia granic,  
a także środków wydatkowa-
nych na inwestycje. 

Miklicz przyznał, iż żaden 
z nich nie uzyskał większości, 
zaś komitet Demokraci Ziemi 
Sanockiej zdobył 7 mandatów, 
co uważa za dobry wynik, jako 
że ŁNS otrzymał tylko 3. Mi-

klicz stwierdził, iż nie jest zwo-
lennikiem budowania specjal-
nych koalicji. Rada Miasta po-
winna zorganizować się sama 
i tworzyć koalicje dla spraw sa-
nockich. Urzędujący radny po-
twierdził, że jest już po wielu 
rozmowach z nowymi przed-
stawicielami rady i ma głębo-
kie przekonanie, iż zdecydo-
wana większość będzie działać 
dla dobra Sanoka i pracować 
w zgodzie, co – jak stwierdził 
– stawia go w komfortowej sy-
tuacji. Znany jest mu również 
temat emigracji i jego zdaniem 
Sanok powinien pracować nad 
zatrzymaniem w mieście mło-
dych ludzi poprzez stworzenie 
im warunków do życia, albo-
wiem na tę chwilę jest to jedno 

z najdroższych miast w regio-
nie. Kandydat chce stworzyć 
młodym warunki do rozwoju 
przedsiębiorczości i własnego 
rozwoju, ale w oparciu o �rmy,
które mamy na terenie miasta. 
Ważna jest też dostępność 
mieszkań i utworzenie terenów 
budowlanych, by nie musieli 
się budować poza granicami 
miasta. Jeżeli chodzi o posze-
rzenie granic Sanoka, uznał to 
za jedną z większych porażek 
obecnego burmistrza. Miklicz 
uważa, że rozmowy w tej spra-
wie powinny odbywać się 
tylko i wyłącznie z partnerami, 
jak gmina wiejska Sanok oraz 
Zagórz, jednak na dzień dzi-
siejszy bez zgody mieszkańców 
ościennych gmin nie ma sensu 
wprowadzać tego pomysłu.

Zaś co do wydatków na in-
westycje uważa, że duże pro-
jekty winny być konsultowane 
z mieszkańcami, jednak np. 
budowa mostu nie była oma-
wiana nawet z Radą Miasta. 
Radny chce, by mieszkańcy  
w większej części partycypo-
wali w tym, co dzieje się w Sa-
noku, a podjęte działania po-
winny zmierzać do polepsze-
nia życia, np. przez lobbowanie 
połączenia miasta z trasą S-19. 
Kandydat DZS wspomniał 
również o zazielenieniu prze-
strzeni miejskiej, czego wyma-
gają sanoczanie. Oczywiście 
ważnymi elementami są drogi, 
ale to wykonuje każdy samo-
rząd i nie jest to sukces, a obo-
wiązek władz. Ponadto podał 
inwestycje w oświatę oraz ka-
pitał ludzki, który na tę chwilę 
nie jest wykorzystywany. 

Po odpowiedziach przy-
szedł czas na podsumowanie, 
w którym Miklicz poprosił  
o głosy i wsparcie zaprezento-
wanej przez niego wizji Sa-
noka, jako przyjaznego, tury-
s t yc z n e go  m i a s t a ,  k tó re  
w ostatnich latach również nie 
wykorzystywało sloganu „Sa-
nok Miasto Kultury”. Kandy-
dat pragnie zbudować silną 
markę miejsca, w któr ym 
mieszkańcy czują się dobrze.

Emilia Wituszyńska 

Sławomir Miklicz i Beata Wolańska (dziennikarka TVP)

W Zespole Szkół nr 5 remont sali gimnastycznej jest już na 
ukończeniu. W dalszym ciągu prowadzone są prace na małej 
sali i siłowni, jednak wszystko wskazuje na to, że już w maju 
uczniowie skorzystają z odnowionych pomieszczeń, albowiem 
roboty przebiegają zgodnie z harmonogramem. 

Zespół Szkół nr 5

Remont sali gimnastycznej 
jest już na finiszu

– Zakres remontu obejmuje 
wykonanie podłogi sportowej 
o wysokich parametrach tech-
nicznych, zamontowanie tablic 
do koszykówki, tablic do wy-
świetlania wyników, wieszaków 
do piłki siatkowej oraz nowych 
drabinek do ćwiczeń. Obecnie 
przygotowywane są ściany i su-
�ty do malowania oraz posadz-

ki do ułożenia wykładzin spor-
towych. Staraniem dyrekcji 
szkoły uruchomiono również 
prace związane z remontem 
korytarzy przy salach gimna-
stycznych. Pomieszczenia te 
zostaną odmalowane, powsta-
nie nowa posadzka – wyjaśnił 
starosta Stanisław Chęć.

es 

Dr Grzegorz Wnętrzak podczas wykładu 
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SPROSTOWANIE
Niniejszym prostujemy błędnie podany skład Rady Gminy 
Sanok, który przez omyłkę został przedstawiony w 15 nu-
merze „TS” z dnia 12 kwietnia. Za ten błąd przepraszam, 
jednocześnie prezentując właściwy skład Rady Gminy  
Sanok, do której mandat otrzymali następujący kandydaci: 
Zapotoczny Roman Andrzej, Czaban Janusz, Pałys Marek, 
Sołtys Zbigniew Jan, Oryszczak Wiesław Antoni, Filipczak 
Paweł Józef, Hnat Andrzej, Jakima Jan, Romerowicz Dawid 
Mateusz, Kaczmarski Tadeusz, Wojtas Tadeusz, Kaczmarska 
Bogusława, Popiel Tomasz Alan, Gałkowski Krzysztof Paweł, 
Żółkiewicz Grzegorz. 

Ponadto w tabelce z okręgu nr 3 nie uwzględniono rad-
nego Grzegorza Nogaja. Zaistniała sytuacja to błąd tech-
niczny, wynikający z niewłaściwego sortowania kandydatów, 
który nie powstał ze strony redakcji i nie jest żadną złośli-
wością, ani celowym niedopatrzeniem. Radny Nogaj ma  
24 lata, zajął trzecie miejsce, zdobywając 170 głosów,  
co przedkłada się na 3,29 procent. 

Emilia Wituszyńska 

Wizyta władz wojewódzkich 

Marszałkowie z poparciem dla Matuszewskiego 
Przy okazji gospodarczej wizyty w naszym mieście mar-
szałek województwa podkarpackiego Władysław Ortyl 
oraz jego zastępca Piotr Pilch o�cjalne ogłosili swoje 
poparcie dla Tomasza Matuszewskiego przed drugą turą 
wyborów na burmistrza. 

Goście ze stolicy wojewódz-
twa przyjechali do Sanoka  
w celu monitorowania postę-
pu trwających właśnie strate-
gicznych inwestycji, przede 
wszystkim tych, które realizo-
wane są wspólnie z Urzędem 
Marszałkowskim w Rzeszowie. 

Mediateka, bloki i most 
Pierwszym punktem wizyty 
były odwiedziny Mediateki, 
gdzie prowadzony jest remont 
drugiego piętra w celu przy-
stosowania budynku na po-
trzeby Pedagogicznej Biblio-
teki  Wojewódzkiej , Centrum 
Doskonalenia Nauczycieli i pra-
cowni praktycznych Medycz-
nej Szkoły Policealnej im. 
Anny Jenke w Sanoku. Całko-
wita wartość inwestycji to po-
nad 2 miliony złotych. Wraz  
z burmistrzem przybyłych po 
obiekcie oprowadzał Leszek 
Puchała, dyrektor Miejskiej 
Biblioteki Publicznej. 

Po odwiedzinach Media-
teki marszałkowie bynajmniej 
nie opuścili dzielnicy Posada, 
udając się na ulicę Ustrzycką. 
Przypomnijmy, że na prze-
ciwko Rodzinnego Centrum 
Sportu i Rekreacji „Wiki” 

miasto buduje dwa bloki ko-
munalne, w których powsta-
nie 80 mieszkań dla osób  
o niskich dochodach. Inwe-
stycję prowadzi spółka Sanoc-
kiego Przedsiębiorstwa Gospo-
darki Mieszkaniowej, a jej łącz-
ny koszt to ok. 20 mln zł. 

Następnie przedstawiciele 
władz wojewódzkich udali się 
nad San, by zobaczyć postępy 
prac przy budowie mostu, 
czyli najdroższej inwestycji  
w historii Sanoka, która reali-
zowana jest w ramach Progra-
mu „Mosty dla Regionu”. 
Przypomnijmy, że zamknęła 
się ona kwotą 106,5 mln zł,  
a miasto pozyskało aż 97 mln 
zł dotacji, a więc aż 91 procent. 

Oficjalne poparcie dla 
urzędującego burmistrza 
Wizytę samorządowców  
z Prawa i Sprawiedliwości 
miała zakończyć konferencja 
prasowa przy ul. Gajowej,  
w miejscu budowy mostu, 
jednak ze względu na padający 
deszcz wydarzenie przeniesio-
no na Galicyjski Rynek, do 
tamtejszej sali konferencyjnej. 
Ortyl bardzo przychylnie wy-
powiadał się o rządach burmi-

strza Matuszewskiego, wyraź-
nie podkreślając, że to człowiek 
czynu, a nie politykowania. 

– Nasza współpraca od  
początku układa się bardzo  
dobrze. Często mam wrażenie, 
że rozumiemy się bez słów – 
wystarczy krótkie omówienie 
tematu i każdy wie, co ma ro-
bić. Burmistrza Sanoka nie 
trzeba prowadzić za rękę, bo to 

człowiek skoncentrowany na 
rozwoju rządzonego przez sie-
bie miasta i podążający we 
właściwym kierunku. Zresztą 
świadczą o tym obecnie reali-
zowane strategiczne inwesty-
cje w Sanoku, których część 
mieszkańców jakby nie chciała 
dostrzegać. A korzyści z ich 
płynące – mówię tu także  
o projekcie wodorowym – ob-

liczone są na dziesięciolecia – 
przekonywał marszałek Ortyl. 

W podobnym tonie wypo-
wiadał się jego zastępca, wy-
raźnie podkreślając, że w te-
macie inwestycji Sanok jest 
teraz wiodącym ośrodkiem  
na terenie całego wojewódz-
twa podkarpackiego. Realiza-
cji i pomysłów mogą nam po-
zazdrościć inne miasta. 

– Liczą się przede wszyst-
kim czyny, a mniej słowa, bo 
mówić można dużo, ale i tak 
najważniejszy jest końcowy 
efekt. A burmistrz Matuszew-
ski realizuje zaplanowane 
działania i to skutecznie. Naj-
lepszym przykładem budowa-
ny właśnie most, czy oddany 
ostatnio kocioł na biomasę 
drzewną, który bardzo szybko 
zacznie się spłacać, chociażby 
poprzez unikanie kar za spala-
nie węgla. Apeluję do wszyst-
kich mieszkańców, by podczas 
drugiej tury wyborów przede 
wszystkim analizowali fakty  
i wery�kowali krytykę – po-
wiedział marszałek Pilch. 

– Miło było usłyszeć  
słowa panów marszałków  
o bardzo dużej aktywności 
naszego samorządu w proce-
sie inwestycyjnym, który 
otwiera przed nami możliwo-
ści rozwoju gospodarczego,  
a w szczególności tego tury-
stycznego. Ta wizyta to po-
parcie we wspólnych działa-
niach i projektach, które – 
wierzę głęboko – będziemy 
razem realizować. Dziękuję 
władzom Urzędu Marszał-
kowskiego za przybycie oraz 
docenienie naszej pracy  
w obszarze inwestycyjnym 
miasta – powiedział na za-
kończenie burmistrz Matu-
szewski.

Bartosz Błażewicz 

Na kierowców dojeżdżających do ulicy Zagórskiej od strony Lipińskiego czyha niespodzian-
ka. Na szczycie wzniesienia kończy się asfalt, a zaczynają dziury i wyboje. Mieszkańcy repero-
wali wyrwy doraźnymi metodami, ale zaczynają mieć dość, tym bardziej że ruch wzrasta.

Mieszkańcy cierpią 

Zrobili sobie skrót i jeżdżą pod domami

Zagórska jest w niewiele zmie-
nionym stanie od lat 60. ubie-
głego wieku, kiedy przyległe 
działki przekwali�kowano na
budowlane. Asfaltu nigdy tu nie 
widziano. Zawsze stała nisko na 
liście priorytetów, bo prowadzi 
tylko do kilku posesji. Sytuacja 
trochę poprawiła się przy okazji 
przekształcania terenu przy bu-
dowie ronda łączącego Lipiń-
skiego z obwodnicą. Wtedy wy-
lano asfalt od tej strony (dzięki 

wzbijany przez auta i opadający 
na elewację i do ogrodu to naj-
mniejszy problem. Bawią się tu 
małe dzieci, uliczka jest wąska, 
można je zobaczyć w ostatniej 
chwili. Boimy się, że dojdzie do 
tragedii.

Do nadmiernej eksploatacji 
drogi przyczyniły się też pojazdy 
o wysokim tonażu. Widziano 
busa osobowego, a nawet sprzęt 
budowlany. Mieszkańcy w więk-
szości radzą sobie sami. Ostatnio 
jeden z nich zasypał dziury gru-
zem. Miasto pomogło poprzez 
m.in. montaż oświetlenia i wielo-
krotne utwardzanie drogi tzw. 
destruktem asfaltowym. Jednak 
po zimie woda wszystko wypłu-
kuje.

Miejscowi proponują prze-
kształcenie drogi na wewnętrzną, 
wylanie asfaltu, ustawienie progu 
zwalniającego. Liczą, że miasto 
zrealizuje przynajmniej część ich 
postulatów. Nadal będą czekać, 
bo realizuje się inne prace.

– Taki stan musi tr wać  
do czasu, aż nie położymy na Za-
górskiej asfaltu. W budżecie na 
2024 rok na dzielnicy Posada 
znalazły się zadania związane  
z przebudową Rysiej, Wspólnej  
i Jesiennej. Czekamy również na 
środki z Rządowego Funduszu 
Rozwoju Dróg na budowę drogi 
łączącej Zagumną z Robotniczą 
– tłumaczył wiceburmistrz Artur 
Kondrat.

Krzysztof Lubomski

temu jeden dom usytuowany na 
rogu uzyskał podjazd z porządną 
nawierzchnią bezpośrednio do 
ulicy głównej). Jednak pozostała 
część drogi, po kilkudziesięciu 
metrach opadająca w stronę sta-
cji paliw Orlen, pozostała taka, 
jak była. W części, w której jest 
własnością miasta, ma długość 
120 m. Fragment niezbędny  
do skomunikowania mieszkań-
ców z Lipińskiego nie przekra-
cza 60 m.

– Temat by nie istniał, gdy-
byśmy to tylko my z niej korzy-
stali – powiedziała w imieniu 
mieszkańców Jolanta Wronow-
ska. – Jednak wielu urządziło 
sobie skrót do CPN-u, przez co 
ruch znacznie wzrósł. Bywa, że 
muszę czekać,  aż  w y jadę  
z bramy. Zdarza się, że kierow-
ców tak prowadzi nawigacja, czy 
policja podczas objazdu miejsca 
wypadku. My jeździmy ostroż-
nie. Inni – niekoniecznie. Kurz 

Tak wyglądała droga przed zasypaniem dziur Z tej strony kierowcy dojeżdżają do stacji paliw
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W związku z przebudową drogi od 24 kwietnia zamknięte  
zostanie skrzyżowanie ul. Mickiewicza z ul. Marszałka Józefa 
Piłsudskiego. Z braku możliwości przejazdu autobusu przez 
ww. skrzyżowanie nieczynny będzie przystanek przy ul. Pił-
sudskiego. Należy zachować bezpieczeństwo oraz przestrzegać 
znaków drogowych.                                                                                         (es)

Utrudnienia w ruchu

Kolejny etap ul. Mickiewicza 

Święto Narodowe Trzeciego Maja
Nadchodzące obchody

Wszystkie osoby i instytucje pragnące złożyć w ramach powia-
towo-miejskich obchodów Święta Konstytucji wiązanki pod 
pomnikiem Tadeusza Kościuszki w dniu 3 maja proszę o doko-
nanie zgłoszenia pod numerem telefonicznym 13 46 52 924 
do godz. 13 dnia 30 kwietnia 2024 r.
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Uczniowie Szkoły Podstawowej nr 6 uczestniczyli w V edycji konkursu dla szkół podstawowych 
i ponadpodstawowych „Liga Sprawiedliwości”, którego organizatorem było Ministerstwo Spra-
wiedliwości, a jego obsługę zapewnił Departament Strategii i Funduszy Europejskich.

Konkurs „Liga Sprawiedliwości”

„Misiek i dziewczyny” drudzy w Polsce 
Celem konkursu było zwiększe-
nie świadomości młodzieży  
w zakresie edukacji prawnej, 
kształtowanie postaw obywatel-
skich i zaangażowanie w życie 
społeczne, a także aktywizacja  
w zakresie edukacji prawnej na 
poziomie lokalnym.

Konkurs „Liga Sprawiedli-
wości” składał się z 10  zadań  
i został podzielony na dwa etapy. 
Wykonanie wszystkich zadań 
wymagało niezwykłego zaanga-
żowania i pracowitości ze strony 
uczniów. W pierwszym etapie, 
uczestnicy musieli przejść 6 eta-
pów rozgrywek ligowych po  
zakończeniu których 16 najlep-
szych drużyn zakwali�kowano
do rywalizacji mistrzowskiej. 
Etap ten skończył się wyłonie-
niem Mistrza Ligi Sprawiedliwo-
ści oraz przyznaniem II i III miej-
sca w kategorii szkół podstawo-
wych i ponadpodstawowych. 
Zespół uczniów z „Szóstki” zdo-
był II lokatę w Polsce. 

Na każdym etapie konkursu 
jego uczestnicy wykonywali za-
dania publikowane co dwa tygo-
dnie na stronie konkursowej. 
Nad wszystkimi pracowali dru-
żynowo. Uczniowie VIII klasy  
z SP6 nazwali swój zespół „Mi-
siek i dziewczyny”, albowiem  
w czteroosobowej drużynie znaj-
dował się tylko jeden chłopak. 
Zespół stworzyli: Anastazja Hir-
niak, Klaudia Mazur, Karolina 
Wyżycka i Michał Bąk. 

Przez wiele tygodni ucznio-
wie wykonywali liczne zadania 
konkursowe. Rozwiązywali praw-

Był to konkurs dla uczniów 
klas czwartych, którego uczest-
nicy zmierzyli się w trzech 
etapach rozgrywek. Trzyoso-
bowe drużyny pracowały na 
wspólny sukces, wykazując się 
wiedzą dotyczącą zdrowego 
stylu życia oraz umiejętnością 
pracy zespołowej. Wszyscy 
uczestnicy otrzymali pamiąt-
kowe dyplomy i upominki. 

es

Powiatowy konkurs 

Duża wiedza o zdrowiu 

Wiktoria Szatkowska z IILO 
uzyskała tytuł �nalisty i 100%
na maturze rozszerzonej z ję-
zyka niemieckiego, a zawdzię-
cza to olimpiadzie, do której 
zakwali�kowała się po etapie
szkolnym i okręgowym. 

Olimpiada w Uniwersytecie im. 
A. Mickiewicza w Poznaniu była 
podzielona na dwa etapy. Po  
części pisemnej uczestnicy brali 
wziął w ustnej, w której musieli 
odpowiedzieć na pytania przed 
czterema komisjami z zakresu  
literatury do i po 1945 r., realio-
znawstwo, kultura oraz spraw-
ność językowa. 

(es) 

II Liceum Ogólnokształcące 

Finalistka olimpiady

Zespół Szkół nr 2 zorganizował Olimpiadę Mitologiczną, w któ-
rej młodzież zaprezentowała wiedzę na temat greckich mitów. 
Konkurs miał formę testów z pytaniami otwartymi i zamknięty-
mi, a każda z odpowiedzi mogła być poprawna, więc uczestnicy 
musieli się wykazać nie tylko wiedzą o bogach, bohaterach  
i wydarzeniach, ale też sprytem i logicznym myśleniem.          (es) 

Finał szkolnej 
olimpiady mitologicznej 

Pod koniec roku szkolnego wiele placówek nauczania ponad-
podstawowego otwiera drzwi dla ósmoklasistów, by zapo-
znać ich ze swoją ofertą edukacyjną. 

Dzień otwarty

Podczas dnia otwartego ucznio-
wie mają możliwość uczestni-
czenia w lekcjach otwartych, 
np. historii, matematyki czy  
języka polskiego, a także zapo-
znać się z ofertą językową. Pod-
czas lekcji uczniowie podstawó-
wek wzięli udział w quizach, 
zabawach i warsztatach, pod-
czas których mogli wykazać się 

wiedzą i umiejętnościami. Za-
chętą do uczestnictwa w tych 
aktywnościach było wygranie 
„bonu na niepytanie” czy otrzy-
manie oceny bardzo dobrej.  
Na zakończenie kandydaci do 
szkół ponadpodstawowych 
obejrzeli koncert zespołów, wo-
kalistów i tancerzy z IILO. 

(es) 

Laureatami zostali:
1. Jacek Kurcz 
2. Daniel Pietrzkiewicz 
3. Paulina Koza 
Wyróżnienia: Jakub Rościński, Gariel Skrabalak, Łukasz Oryb-
kiewicz, Mikołaj Pastuszek, Patryk Pałys, Dariusz Zabłotny. 

Z okazji Światowego Dnia 
Zdrowia w Szkole Podstawo-
wej nr 3 odbył się Powiatowy 
Konkurs „Wiedzy o zdrowiu”.

Dni otwarte to popularna 
metoda przedstawienia ofer-
ty edukacyjnej szkoły.  

 
Uczniowie podstawówek pod-
czas dni otwartego w „Mechani-
ku” mogli zobaczyć nie tylko 
motory jeżdżące po koryta-
rzach, lecz i nowoczesne pra-
cownie, sprzęt nowej generacji, 
pokazy umiejętności zawodo-

Zespół Szkół nr 2

Goście w „Mechaniku”
wych, a także rozerwać się  
w Kąciku Erasmusa pod opieką 
samorządu szkolnego. Mnó-
stwo atrakcji, w tym strzelnica 
sportowa, internat oraz nowo 
wyremontowane sale gimna-
styczne, pokazy robotów, 
wspomnienia z wojaży z Era-
smusa z pewnością przyciągną 
przyszłych uczniów do ZS2.               

es

1. SP Nowotaniec 
2. SP1 Sanok
3. SP3 Sanok
4. SP2 Sanok 
5. SP Niebieszczany
6. SP9 Sanok
7. SP8 Sanok 

 

nicze kazusy, odpowiadali na py-
tania dotyczące zasad obowiązu-
jącego w Polsce prawa i formuło-
wali pisma prawnicze. 

Efektem ich prac jest m.in. 
cykl �lmikówpt.„SzkolnyPorad-
nik Prawny”, gdzie mówią o od-
powiedzialności prawnej, pra-
wach konsumenta, zasadach 
dziedziczenia, prawie własności, 
pożyczkach i ich poręczeniach, 
zasadach przesłuchiwania nielet-
nich świadków, prawach podej-
rzanego w procesie karnym, 

ustrojach majątkowych, klauzu-
lach niedozwolonych w umo-
wach, rękojmi i gwarancji, zadat-
kach i zaliczkach, a także zasa-
dach prawa administracyjnego  
i właściwości organu administra-
cji. Uczniowie przygotowali rów-
nież plakaty edukacyjne z zakresu 
podziału przestępstw, zdolności 
do czynności prawnych i odpo-
wiedzialności karnej. Nauczyli się 
także tworzyć pisma prawnicze, 
jak zawiadomienie o popełnieniu 
przestępstwa, oświadczenie  

o przyjęciu spadku, umowa po-
życzki, umowa wynajmu, akt 
oskarżenia, skarga administra-
cyjna. 

Realizując zadania konkurso-
we uczestnicy brali udział w spo-
tkaniu z panią radczynią prawną 
oraz odwiedzili siedzibę sanoc-
kiego sądu, gdzie poznali przyja-
zny pokój przesłuchań oraz zasa-
dy przesłuchiwania nieletnich 
świadków. 

es 

SPROSTOWANIE 
W poprzednim numerze „Tygodnika Sanockiego” pisałam  
o dyrektorze I Liceum Ogólnokształcącego, który ponownie 
stanął za sterami szkoły. Raz na jakiś czas zdarza się, że chochlik 

pomiesza coś w tekście. Robert Rybka jest również nauczycie-
lem, jednak biologii, a nie jak napisaliśmy matematyki. Za  
pomyłkę przepraszam.                                                    Edyta Wilk 
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Tomek Mistak od lat miesz-
ka i tworzy w Sanoku. Arty-
sta jest znany i rozpoznawa-
ny. Wiele lat jego obrazy były 
mocno oszczędne w kolorze 
i formie, ale tym razem wielu 
miłośników sztuki zaskoczył. 
Jego prace nabrały kolorów 
i rzekłabym głębi, nie tylko 
dlatego, że skupił się na wo-
dzie. Na wernisaż przybyło 
mnóstwo osób, a ten, kto nie 
mógł być, ma szansę zapo-
znać się z dziełami artysty 
do 14 lipca. 

Dwa stany skupienia

Wernisaż Tomka Mistaka w MH

Wystawa prezentuje prace, które 
powstawały w latach 2018-2024. 
Jest to połączenie dwóch cyklów 
malarskich, stąd tytuł „Dwa 
stany skupienia.”

– We wszechświecie jedyną 
stałą jest zmiana. Wszystko pły-
nie, zmienia się, ewoluuje. 
Zmiana to więc zasada rządząca 
rzeczywistością i tak naprawdę 
jej jedyna stała cecha. Zmieniają 
się też moje prace. Od kilku lat 
inspirowane są naturą, oscylując 
pomiędzy pejzażem, a abstrak-
cją. W zimowym pejzażu urzekł 
mnie spokój i drzewa pokryte 
śniegiem, często zlewające się 
w abstrakcyjną plamę. Ostatni 

cykl prac pt. „Szum” jest inspi-
rowany wodą. Skupiam się na 
próbie uchwycenia odbijającego 
się w niej pejzażu, niebie, cie-
niach drzew, błyskach słońca. 
Nie maluję z natury; obrazy 
komponuję, podpatrując naturę. 
Nowe obrazy są dla mnie pewną 

zmianą, krokiem naprzód – 
po kilku latach malowania głów-
nie szarościami powracam do 
koloru. Tytuł cyklu odnosi się 
bezpośrednio do delikatnego, 
ambientowego szumu wody. 
Cóż można napisać o wodzie? 
Na pewno sporo, natomiast 

mnie kojarzy się ze zmiennością, 
przemijaniem, ulotnością chwili 
i jest nośnikiem życia na ziemi 
i wielu planetach. Uspokaja mnie 
patrzenie się w płynącą rzekę 
czy delikatnie falujące jezioro – 
mówił o wystawie artysta. 

Edyta Wilk

W Osiedlowym Domu Kultury „Puchatek” trwa wystawa, 
a w sobotę odbył się wernisaż prac Joanny Dębogórskiej. 
Możemy podziwiać jej prace malowane akrylem, jak i rysun-
ki wykonane kredkami i pastelami. Artystka ukończyła kul-
turoznawstwo na sanockiej Uczelni Państwowej oraz kieru-
nek turystyka i rekreacja w Wyższej Szkole Informatyki 
i Zarządzania w Rzeszowie. 

Zespół Talco, ikona włoskiej sceny punkrockowej, świętuje 
18 lat na scenie! Z ośmioma albumami studyjnymi na koncie, 
niezliczoną liczbą wyprzedanych koncertów i imponującymi 
występami na festiwalach w całej Europie, grupa bez wątpie-
nia zasłużyła na miano legendy.

Dzieło Zdzisława Beksińskiego zachwyciło kolekcjonerów 
na aukcji sztuki w Paryżu! Portal Well.pl donosi, że podczas 
wiosennej licytacji w Bonhams Corne�e de Saint Cyr obraz 
mistrza osiągnął imponującą cenę 100 tys. euro.

Beksiński podbija Paryż!

Jak informuje Angelika Lacha-
wiec z Well.pl, choć kwota ta 
jest imponująca, to nie jest ab-
solutnym rekordem dla prac 
Beksińskiego. Ten został usta-
nowiony w 2021 roku na aukcji 
„Sztuka Fantastyczna. Surre-
alizm i Realizm Magiczny” 
w warszawskim DESA Unicum, 
gdzie obraz „Postać” sprzedano 
za 1,92 mln zł. 

Mimo to paryski sukces po-
twierdza niegasnącą popular-
ność Beksińskiego na rynku 
sztuki. 

Warto przypomnieć, że 
w 2023 roku inny obraz artysty, 
„Bez tytułu”, został sprzedany 
na aukcji w Sopockim Domu 
Aukcyjnym za 737 tys. zł. 

Beksiński, znany z mrocz-
nych i surrealistycznych obra-
zów, zyskał międzynarodowe 
uznanie za swój unikalny styl 
i głębokie przesłanie. Jego dzieła 

100 tys. euro za obraz

są cenione przez kolekcjonerów 
na całym świecie i regularnie 
osiągają wysokie ceny na au-
kcjach.

Sukces Beksińskiego w Pa-
ryżu to kolejny dowód na to, że 
jego dzieła są ponadczasowe 
i mają ogromny wpływ na 
współczesną sztukę.

Edyta Wilk

Po raz pierwszy w Polsce 

Włoska punkrockowa kapela 
Talco wystąpiła w Sanoku!

W kwietniu 2024 roku muzycy 
po raz pierwszy zawitali do 
Polski, aby oczarować publicz-
ność swoim zaraźliwym sty-
lem, który sami określają mia-
nem „punkchanki”. To energe-
tyczna mieszanka punk rocka, 
folku, muzyki latynoskiej i ska, 
która z pewnością porwie każ-
dego do tańca.

Talco to jednak nie tylko 
muzyka. Ich teksty poruszają 
głębokie problemy egzysten-
cjalne, takie jak poszukiwanie 
prawdy, walka z ludzką degra-
dacją i budowanie poczucia 
własnej wartości. Zespół bez 
ogródek piętnuje również 
wady systemu politycznego 

i społeczne bolączki współcze-
snego świata.

Podczas koncertów w Pol-
sce Talco zaprezentował mate-
riał ze swojego najnowszego 
albumu „Video Game”, który 
wielu krytyków uznaje za je-
den z najlepszych w ich do-
robku. Do Sanoka zaprosił ich 
wytrwały (w organizowaniu 
koncertów) Marcin Milcza-
nowski. Muzycy „dali czadu” 
w Ruderze. Mieli możliwość 
pospacerowania po Sanoku, 
odwiedzili również Muzeum 
Historyczne. Na ich koncert 
przyjechali fani z całej Polski. 

Edyta Wilk

Młodzi artyści oczarowali 
jury konkursu plastycznego 

Rysunki i obrazy 
Joanny Dębogórskiej

Od najmłodszych lat intereso-
wała się sztuką, a zwłaszcza ry-
sowaniem. Pomimo szerokich 
zainteresowań sztuka zawsze po-
zostawała jej największą pasją. 
Po studiach Joanna zaczęła eks-
perymentować z malarstwem, 
odkrywając nowy wymiar swo-
jej twórczości. Jej prace, pełne 
emocji i wyrazu, zostały dostrze-
żone w lokalnym środowisku 
artystycznym. Malarka aktywnie 
uczestniczy w życiu regionu, 
biorąc udział w licznych grupo-
wych wernisażach i wystawach. 
Jej prace prezentowane były 

m.in. w Sanoku, Rzeszowie, Kra-
siczynie i Humenném, zyskując 
uznanie publiczności. Dzieła 
te cechuje wyjątkowa wrażli-
wość na detale oraz umiejętność 
oddawania emocji poprzez 
barwę i kompozycję. 

Wernisaż był jak zwykle nie 
tylko spotkaniem sprzyjającym 
kontemplacji sztuki i rozmów 
z autorką, ale również miejscem 
gdzie można prowadzić konwer-
sacje w pięknej przestrzeni. 

Wystawa czynna jest do 
26 kwietnia. 

Edyta Wilk

W klubie „Górnik” odbyło się wrę-
czenie nagród młodym artystom. 

– Wczorajszy dzień był wyjątkowy dla 
młodych miłośników sztuki! Ogło-
szono wyniki Konkursu Plastycznego 
„Sanok – Moje Miasto”, organizowa-
nego przez Stowarzyszenie „Łączy Nas 
Sanok” pod patronatem burmistrza 
Tomasza Matuszewskiego – czytamy 
na stronie stowarzyszenia. 

Konkurs cieszył się ogromnym za-
interesowaniem – udział wzięło aż 
60 dzieci z klas I-III. Jury stanęło przed 
nie lada wyzwaniem, gdyż każdy 
uczestnik zaprezentował wyjątkową 
i pełną wyobraźni pracę, odzwierciedla-
jąc swoją wizję ukochanego miasta. 

Po długich naradach wyłoniono 
trzech zwycięzców, a dodatkowo wy-
różnione zostały trzy prace. Wszyscy 
uczestnicy otrzymali dyplomy oraz 
drobne upominki, jako wyraz uznania 
za ich talent i zaangażowanie.

– Jesteśmy zachwyceni poziomem 
prac konkursowych! Każda jest wyjąt-
kowa i świadczy o ogromnej kreatywno-
ści młodych artystów. To dla nas ogromna 
satysfakcja móc obserwować rozkwit 
 talentów i wspierać dzieci w ich artystycz-
nej pasji – powiedziała Paulina Paszta, 
prezes „Łączy Nas Sanok”. 

Serdeczne gratulacje wszystkim 
uczestnikom konkursu! Życzymy dal-
szych sukcesów na artystycznej drodze!

ew

Klub Naftowca
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Od wielu lat znajduje się  
w kalendarzu imprez między-
narodowych Ministerstwa Kul-
tury i Dziedzictwa Narodowe-
go, a Centrum Edukacji Arty-
stycznej w Warszawie jest orga-
nizatorem konkursu dla dzieci 
i młodzieży w dziewięciu kate-
goriach wiekowych w ramach 
naszych spotkań, zlecając Pań-
stwowej Szkole Muzycznej 

współorganizację konkursu.  
W tym roku do udziału zgłosiła 
się imponująca liczba 155 
uczestników – solistów i zespo-
łów. Międzynarodowe jury 
przesłuchuje uczestników  
w 2 komisjach. Przewodniczą-
cym pierwszej jest prof. Klau-
diusz Baran – Rektor Uniwer-
sytetu Muzycznego im. Fryde-
ryka Chopina w Warszawie, 

pozostali członkowie to prof. 
Ricardas Sviackevicius z Wilna 
oraz prof. Jerzy Kaszuba z Byd-
goszczy. Drugiej komisji prze-
wodniczy prof. Bogdan Dowlasz 
z Łodzi, a uczestniczą w niej 
prof. Elwira Śliwkiewicz-Cisak 
z Lublina i dr hab. Piotr Choło-
łowicz z Katowic. Tradycyjnie 
konkursowi towarzyszą wykła-
dy (w tym roku prelekcję 
wygłosi m.in. prof. Elżbieta 
Rosińska z Gdańska), lekcje 
mistrzowskie oraz koncerty 
znakomitych solistów i zespo-
łów kameralnych. Występy 

odbywają się w sali koncerto-
wej Państwowej Szkoły Muzycz-
nej I i II st. im. Wandy Kossa-
kowej (ulica Podgórze 25). 
Wstęp na wszystkie koncerty  
i przesłuchania jest wolny. Szcze-
góły na załączonym plakacie.

Organizatorzy – Państwo-
wa Szkoła Muzyczna i Sanockie 
Towarzystwo Muzyczne – 
zapraszają bardzo serdecznie 
melomanów z Sanoka i Podkar-
pacia, mając nadzieję na nieza-
pomniane przeżycia muzyczne 
słuchaczy! 

mn

XXII Międzynarodowe Spotkania Akordeonowe „Sanok 2024”, 
które odbędą się w dniach 24-28 kwietnia, to najbardziej zna-
ny w Polsce i bardzo ceniony w świecie festiwal akordeonowy 
o 36-letniej już tradycji. 

Szczegółowy opis artystów biorących udział w XXII Międzynarodowych Spotkaniach Akordeonowych „Sanok 2024” dostęp-
ny na stronie internetowej: www. tygodniksanocki.pl. 

Festiwal akordeonowy czas zacząć! 
Państwowa Szkoła Muzyczna

Muzeum Historyczne zaprasza na spotkanie autorskie oraz 
premierę książki Piotra Paszkiewicza „Śladem obiektów za-
bytkowych na Cmentarzu Centralnym w Sanoku”. Odbędzie 
się ono w najbliższy czwartek (25 kwietnia, godz. 17) w Sali 
Gobelinowej Zamku Królewskiego.

Książka ukazała się nakładem 
Wydawnictwa Edytorial. Jest 
dedykowana mieszkańcom 
Sanoka, historykom sztuki, 
osobom zainteresowanym kul-
turą, zabytkami, a nade wszyst-
ko pamięcią historyczną osób 
i miejsc. Monogra�a stanowi
opis zarówno artystyczny  
i techniczny wykonania wybra-
nych obiektów zabytkowych 
na Cmentarzu Centralnym: 
nag ro b ków,  ja k  rów n i e ż 
pomników i tablic. Równole-
gle autor przybliżył sylwetki 
wpisanych w metrykę miasta 
osób upamiętnionych na 
inskrypcjach oraz postaci sze-
rzej nieznanych czy zapomnia-
nych, spoczywając ych na 
cmentarzu. Dużym walorem 
pracy jest szeroka i gruntownie 
przepracowana baza źródłowa, 
stanowiąca o wysokiej warto-
ści merytorycznej opracowa-
nia. Autor korzystał m.in.  
z Archiwum Muzeum Histo-
rycznego w Sanoku, ale wiedzę 
czerpał również z literatury 
dawnej oraz współczesnej. 
Książka opatrzona jest załącz-
nikami gra�cznymi, zdjęciami
i pomocnym w poznaniu topo-
gra�i miejsca szkicem sytu-
acyjnym z uwzględnieniem 
komunikacji wewnętrznej 
cmentar za  i  położeniem 
poszczególnych obiektów. 
Całości dopełnia mapa z loka-
lizacją zabytków. 

Muzeum Historyczne 

Premiera książki

Piotr Paszkiewicz, autor pre-
zentowanej książki, to absolwent  
II Liceum Ogólnokształcącego, 
a następnie studiów Prawniczych 
na Uniwersytecie im. Adama 
Mickiewicza w Poznaniu oraz 
Uniwersytecie Europejskim „Via-
drina” we Frankfurcie nad Odrą. 
Wieloletni redaktor polskoję-
zycznej Wikipedii. Sercem  
i życiem związany z Sanokiem, 
współpracownik Stowarzyszenia 
Opieki nad Starymi Cmentarza-
mi w Sanoku, członek Koła Świa-
towego Związku Żołnierzy Armii 
Krajowej w Sanoku, dziennikarz 
Tygodnika Sanockiego, autor 
niedawno wydanej książki „Zwią-
zani z Sanokiem i Powstaniem 
Styczniowym”. Troszczy się  
o cenną spuściznę zabytków, kul-
tury i pamięci historycznej mia-
sta, czego wyrazem jest także 
powyższa książka.   (mn)

BWA Galeria Sanocka

Już dzisiaj (19 kwietnia, godz. 18) w BWA Galerii Sanockiej 
odbędzie się wernisaż Barbary Kasprzyckiej „Tropy”. Wysta-
wa potrwa do 17 maja.

Wernisaż „Tropy”
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Rok przed jubileuszową, XX edycją, nasz plebiscyt po raz 
pierwszy zorganizowaliśmy w dwóch grupach wiekowych. 
Okazało się to dobrym posunięciem chociażby ze względu 
na rekordową liczbę otrzymanych kuponów. Finał znów  
odbył się w Sali Herbowej Urzędu Miasta, gdzie sportowcy 
odebrali nagrody. W obu kategoriach najlepsze okazały się 
siatkarki Sanoczanki – starszą wygrała Aleksandra Barańska,  
a młodszą Gabriela Frycz. 

XIX Plebiscyt Czytelników „Tygodnika Sanockiego” ZŁOTA DZIESIĄTKA 2023 

Zwycięski dublet siatkarek Sanoczanki! 

Serdecznie dziękujemy wszystkim głosującym 
i sympatykom siatkówki, jak również trenerowi 

Ryszardowi Karaczkowskiemu za poświęcone lata 
oraz docenienie i nominację do plebiscytu. 

A „Tygodnikowi Sanockiemu” i władzom miasta 
za świetną atmosferę podczas �nałowej imprezy.

Aleksandra Barańska i Gabriela Frycz 
siatkarki Sanoczanki 

1. GABRIELA FRYCZ (siatkówka, Sanoczanka) – 14009 pkt 
2. KACPER PIECH (podnoszenie ciężarów, Gryf) – 9234 pkt
3. HUBERT CZAJKOWSKI (trójbój siłowy, Gryf) – 8632 pkt 
4. Maja Rachalska (pływanie, MKS) – 8464 pkt 
5. Dawid Szychowski (boks, Texom Samuraj) – 7782 pkt 
6. Bianka Bluj (wrotkarstwo, Sprint) – 7238 pkt 
7. Natasza Krawczyk (sporty siłowe, Gryf) – 6570 pkt 
8. Malwina Guzik (lekkoatletyka, Komunalni) – 6131 pkt 
9. Oliwia Dydek (łyżwiarstwo szybkie, Górnik) – 6009 pkt 
10. Błażej Fic (siatkówka, TSV) – 5969 pkt 

Przez blisko trzy miesiące na 
naszych łamach zamieszczane 
były plebiscytowe kupony, któ-
rych w tym roku otrzymaliśmy 
aż… 5346 (dzieci i młodzież – 
2935, sport seniorski – 2411). 
To absolutny rekord, choć 
oczywiście należy pamiętać,  
że poprzedni – około 3,5 tys.  
w 2006 roku – obejmował tylko 
jedną kategorię wiekową. Tak 
czy inaczej, skok z nieco ponad 
500 kuponów w roku 2018, gdy 
reaktywowaliśmy plebiscytową 
zabawę po kilkunastoletniej 
przerwie, do prawie 5,5 tysiąca 
sześć lat później, naprawdę musi 
robić wrażenie. Oby tak dalej. 

Finał „Złotej Dziesiątki” – 
czy raczej „Złotych Dziesiątek” 
– jak w dwóch poprzednich 
edycjach zorganizowany został 
w magistracie. Honory gospo-
darzy pełnili burmistrzowie 
Tomasz Matuszewski i Jowita 
Nazarkiewicz oraz Przewodni-
czący Rady Miasta Andrzej 
Romaniak. Jeżeli chodzi o spor-
towców, to najliczniejszą, bo aż 
czteroosobową reprezentację 
miał klub siłaczy, czyli Gryf. 
Wśród laureatów znalazło się 
również po czterech przedsta-
wicieli sportów walki i siatków-
ki, jednak z różnych względów 
nie mogli przybyć w komplecie. 
Do tego doszło troje przedsta-
wicieli lekkoatletyki, a po jed-
nym – kolarstwa, łyżwiarstwa, 
pływania, wędkarstwa i wrot-
karstwa. 

Prezentacje laureatów roz-
poczęły się rzecz jasna od miejsc 
10., a po krótkim przedstawie-
niu osiągnięć sportowcy odbie-
rali dyplomy i nagrody. Nieco 
więcej czasu poświęcaliśmy za-
wodnikom z czołowych trójek 
– oprócz pucharów otrzymają 
też Złote Karty Sportowca – 
którzy odpowiadali na pytania. 

Najbardziej „maglowane” były 
oczywiście zwyciężczynie: Ga-
brysia Frycz powiedziała, że 
stawia na siatkówkę, choć gry-
wała też w unihokeja, a Ola Ba-
rańska, przez wielu kibiców ko-
jarzona także pod panieńskim 
nazwiskiem Drabik, zdradziła 
wszystkim, że chciałaby jeszcze 
poczuć emocje związane z wal-
ką o awans. 

Na koniec głos zabrał bur-
mistrz Tomasz Matuszewski, 
mówiąc o sanockim sporcie, 
który odgrywa bardzo ważną 
rolę w życiu miasta. Dość  
powiedzieć, że mamy około  
30 aktywnych dyscyplin, dzia-
łających w ponad 70 podmio-
tach (kluby, stowarzyszenia, or-
ganizacje, itp.). Chyba niewiele 
miast o podobnej liczbie miesz-
kańców może pochwalić się 
porównywalną statystyką. To 
najlepiej świadczy o tym, że  
Sanok „sportem stoi”. Na doda-
tek szykuje się kolejny rozwój  
w tym zakresie, o czym zapew-
ne napiszemy w jednym z naj-
bliższych numerów. 

Po reaktywacji plebiscyt 
„Złota Dziesiątka” rozkręca się 
na nowo, zyskując coraz więk-
szy odbiór wśród Czytelników 
– kibiców, sportowców i ich ro-
dzin, społeczności klubowych  
i zakładów pracy. Już za rok ju-
bileuszowa edycja, więc posta-
ramy się o odpowiednią oprawę. 
Myślimy o interaktywnym ku-
ponie na stronie „TS”, by głoso-
wać mogli również sanoczanie 
mieszkający poza rodzinnym 
miastem. Jak i o �nale organizo-
wanym z większą „pompą”,  
w większej sali i z większą au-
diencją. 

O plebiscycie raz jeszcze  
w następnym numerze „TS”. 

Bartosz Błażewicz 

DZIECI I MŁODZIEŻ SENIORZY 

Seniorzy. Od lewej: wiceburmistrz Jowita Nazarkiewicz, przewodniczący RM Andrzej Romaniak, Barbara Wójcik, Adam Tutak, Artur Wojtowicz, 
Aleksandra Barańska, Emilia Janik, Anna Rączka, redaktor Bartosz Błażewicz, Hubert Przybylski i burmistrz Tomasz Matuszewski 

Młodzież. Od lewej: Jowita Nazarkiewicz, Andrzej Romaniak, Maja Rachalska, Natasza Krawczyk, Oliwia Dydek, Malwina Guzik,  
Gabriela Frycz, Dawid Szychowski, Bartosz Błażewicz, Bianka Bluj, Kacper Piech, Tomasz Matuszewski i Hubert Czajkowski 

Gabrysia Frycz (z lewej) i Ola Barańska z pucharami Podczas plebiscytowego �nału zawodnicy Gryfu stanowili najliczniejszą grupę

1. ALEKSANDRA BARAŃSKA (siatkówka, Sanoczanka) – 12428 pkt 
2. ARTUR WOJTOWICZ (kolarstwo szosowe, niezrzeszony) – 7541 pkt 
3. ADAM TUTAK (boks, Texom Samuraj) – 7529 pkt 
4. Barbara Wójcik (siatkówka, AZS UP TSV) – 6274 pkt 
5. Łukasz Rysz (MMA, Texom Samuraj) – 6128 pkt 
6. Hubert Przybylski (trójbój siłowy, Gryf) – 6087 pkt 
7. Emilia Janik (lekkoatletyka, Komunalni) – 5487 pkt 
8. Anna Rączka (wędkarstwo, Koło nr 3) – 5474 pkt 
9. Julia Żuchowska (lekkoatletyka, Komunalni) – 5209 pkt 
10. Kamil Rościński (kickboxing, Texom Samuraj) – 5023 pkt 
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Bo może właśnie o to chodzi. Żeby ktoś przy tobie był – nawet kiedy szukasz w nocy małego 
zagubionego kotka. Nawet jak świeczka się nie pali.

Zagubieni zaniedbani
Są ludzie, którzy wierzą, że nigdy 
nie zdradzą. Mówiąc sakramen-
talne „tak”, mówią to naprawdę 
szczerze. Jednak nasze wyobra-
żenia o życiu małżeńskim często 
mijają się z rzeczywistością. 
Chwilami delikatnie, a chwilami 
boleśnie…

Plac zabaw, jakich wiele 
w każdym mieście. Ona z có-
reczką, zwolniona z pracy po zaj-
ściu w ciążę, jest tu praktycznie 
codziennie. Trzeci rok minął 
szybko. Może od września mała 
pójdzie do przedszkola, a ona do 
pracy. Nie odda jej niani, bo nia-
nie zarabiają tyle co ona. Rodzice 
setki kilometrów stąd. Kura do-
mowa? Może. Dużo czyta, włosy 
ma zawsze świetnie ułożone
 i dłonie wypielęgnowane. Dres 
dobrze dobrany do �gur y 
i mgiełka nieco słodkiego zapa-
chu. Matka. Często przytulająca 
córeczkę. Troskliwa, cierpliwa 
i jakaś smutna. Samotna. Mąż po 
16 godzin w pracy. Wychodzi jak 
śpią, wraca gdy śpią. By było im 
lepiej. Tylko co to lepiej oznacza? 
Nowy, większy telewizor? Więk-
szy samochód? Większe miesz-
kanie i kredyt? Już dawno ze sobą 
nie sypiają. Ba! Nawet nie rozma-
wiają. Nie pamięta, jak smakują 
pocałunki. Nie pamięta wspól-
nego śniadania, obiadu czy kola-
cji. Wszystkie uczucia przelała na 
córkę. I teraz siedzi na ławeczce, 
jednym okiem spoglądając na 

małą, a drugim sczytując literki 
z następnej strony książki…

Plac zabaw, jakich wiele 
w każdym mieście. On z có-
reczką. Żona nie chciała rezy-
gnować z dobrze płatnej pracy, 
więc on został na tacierzyńskim. 
Część etatu przeniósł do domu. 
Kiedy córka śpi, on robi projekty. 
Przystojny brodacz w dżinsach 
i koszulce polo. Plac zabaw nadal 
jest zdominowany przez matki, 
więc jego każdy zauważa. Deli-
katny, czuły i wyrozumiały wo-
bec córki. Facet, który splata war-
kocze i przykleja plaster na małe 
kolanka rymując: Dzielna jesteś 
córeczko kochana, nim się spo-
strzeżesz zagoi się rana… Żona 
pracoholiczka twierdzi, że pra-

cuje dla nich, dla córki, bo będzie 
na lepsze przedszkole i lepsze 
szkoły. Odkłada na studia. Ich 
małżeństwo też odłożyła. Półka 
pt. później. Później pojadę 
z wami na weekend. Później po-
jadę z wami na wakacje. Później 
przyjdę do domu. Później co-
dziennie. Codziennie później. 

Na małym placu zabaw nie 
trudno wpaść na siebie, zwłasz-
cza kiedy ma się dzieci w podob-
nym wieku, które akurat jedno-
cześnie chcą się bawić na jednej 
huśtawce.

Co czytasz? Jakie projekty 
robisz? Widziałeś wyprzedaż 
sukieneczek w markecie na Ja-
giellońskiej? Może pójdziemy 
razem na pizzę?

Pierwszy dzień, drugi, trzeci, 
następny. Pizza, lody, kino, we-
sołe miasteczko. 

Ona złapała się na tym, że 
przeszukuje lokalne portale, by 
znaleźć jakieś atrakcje dla ich 
czwórki. Lubi go. 

On złapał się na tym, że 
prasuje nawet swoje koszulki. 
Lubi ją. 

Ona ponownie poczuła, 
jak uskrzydlają komplementy. 
„Ładnie wyglądasz w tej su-
kience” – te kilka słów sprawiło, 
że żołądek podszedł jej do 
serca. 

On znów poczuł się po pro-
stu mężczyzną. „Pomożesz nam 
przykręcić kółka do rowerka?” 
– kilka słów i znów czuł się 
potrzebny. 

Ona złapała się na tym, że 
każdy sms powoduje drżenie jej 
serca – bo może od niego.

On zaczął uśmiechać się czę-
ściej i śpiewać pod prysznicem. 

O t ,  z w y c z a j n i  z a n i e -
dbani…

Pojechali razem na weekend, 
by pokazać dzieciom dinozaury. 
Mieli osobne pokoje, jednak 
dziewczynki razem zasnęły zmę-
czone zabawą. On bez słowa 
przyciągnął ją do siebie i zaczął 
całować. Delikatnie. Jakby nie 
chciał jej spłoszyć. Ona nie miała 
siły się opierać. Czuć silniejsze 
ramiona na swoim ciele… Ma-
rzyła o tym od dawna… Ciała 
splatały się w miłosny węzeł, 
oddechy znalazły wspólny 
rytm, a serca zaczęły trzepo-
tać…

Odnaleźli siebie nawza-
jem.

Zagubieni…
Zaniedbani…

Edyta Wilk 

Uczelnia Państwowa gościła projekt społeczno-edukacyjny #KOMÓRKOMANIA, którego celem jest propagowanie idei 
dawstwa szpiku wśród młodzieży. Wydarzenie odbyło się w auli Centrum Sportowo-Dydaktycznego, gromadząc nauczycieli 
i uczniów szkół ponadpodstawowych, studentów uczelni oraz osoby związane z edukacją. 

OGŁOSZENIE

OGŁOSZENIE

Gmina Miasta Sanoka 
uprzejmie informuje P.T. Podróżnych, że od dnia 22.04.2024 r. 
do 23.04.2024 r. przystanek MKS przy ulicy Piłsudskiego będzie 
nieczynny. Powodem jego zamknięcia jest brak możliwości 
przejazdu autobusem przez skrzyżowanie ulic Mickiewicza – 
Piłsudskiego. Najbliższy przystanek umożliwiający podróż 
w kierunku Wójtostwa znajduje się przy ul. Kościuszki (Poczta).

Za utrudnienia przepraszamy.

DYŻURY APTEK 

DATA
PORA NOCNA

NAZWA I ADRESNIEDZIELE 
I ŚWIĘTA

15.04-20.04 21:00-23.00

Apteka Omega
ul. Kościuszki 22

21.04 14.00-18.00

22.07-20.04 21:00-23.00

28.04 14.00-18.00

Starosta Sanocki
informuje, że na stronach internetowych i na tablicach ogłoszeń 
Starostwa Powiatowego w Sanoku przy ul. Rynek 1 i Kościusz-
ki 36 zostały wywieszone do publicznego wglądu na okres od 
19.04.2024 r. do 10.05.2024 r. wykazy nieruchomości Skarbu 
Państwa przeznaczonych do zbycia w drodze darowizny, obej-
mujące dz. 168/2 w Nagórzanach, gm. Bukowsko oraz do sprze-
daży w trybie bezprzetargowym na rzecz użytkownika wieczy-
stego, obejmujące dz. 885/36 w Zagórzu, Zagórz – M i dz. 
1271/11 w Sanoku obręb Śródmieście.

KOM.  697 979 971   
TEL.   13 463 16 34

#KOMÓRKOMANIA 

Młodzież i nauczyciele zmobilizowani 
do walki z nowotworami krwi

Uczestnicy spotkania mogli 
dowiedzieć się, jak łatwo zo-
stać dawcą szpiku i uratować 
życie osobie chorej na nowo-
twór krwi.

Szczególnie poruszająca 
była historia Edyty Wilk, ab-
solwentki uczelni, która oddała 
komórki macierzyste, dając 
tym samym szansę na życie pa-
cjentce ze Słowacji. Edyta po-
dzieliła się swoimi doświad-
czeniami i emocjami związa-
nymi z procesem dawstwa. 
Nie obyło się bez łez. 

Istotnym elementem wy-
darzenia była możliwość reje-
stracji jako potencjalny dawca 
szpiku. Z tej okazji skorzystała 
liczna grupa osób biorących 
udział w spotkaniu.

Inicjatywa #KOMÓRKO-
MANIA to cenna lekcja soli-
darności i dawania szansy na 
życie. Pokazuje ona, jak każdy 
z nas może stać się bohaterem 
i uratować kogoś innego.

Edyta Wilk

Po wizycie w Uczelni Państwowej zainspirowana młodzież 
wzięła sprawy w swoje ręce. W środę każdy mógł przyjść i za-
rejestrować się. Ja niestety drugi raz nie mogę „wpaść do 
bazy”, ale moją dawną szkołę odwiedziłam.

„Ekonomik” przejął pałeczkę rejestracji 
potencjalnych dawców szpiku!

Wspomnienia i wzruszenie...
Oddanie komórek macierzy-
stych naprawdę nie boli! 
A sama rejestracja to tylko 
10 minut!

Przypomnijmy, że faktyczni 
dawcy w Sanoku jeżdżą komu-
nikacją miejską bezpłatnie – 
wystarczy mieć przy sobie 
leg it y mac ję  dawc y pr ze-

szczepu. Obecnie w Sanoku 
jest 15 takich osób. Może bę-
dzie więcej? 

Czy chcesz, żeby Twoja 
szkoła była ,,Szkołą z życiem”? 
Jesteś uczniem, nauczycielem 
lub rodzicem? Już dziś wyślij 
z g ł o s z e n i e  d o  p r o j e k t u 
#KOMÓRKOMANIA. Zbierz 
swój team i wejdźcie do gry!

Więcej informacji: h�ps://www.dkms.pl/dzialaj/pomoz-
-inaczej/zorganizujkomorkomaniewszkole

W domach z betonu 
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Rodzina
W XIX wieku w Sanoku żyli lu-
dzie o nazwisku Böhm. Głowa 
rodziny, Ignacy, urodził się ok. 
1786 r., a od ok. 1819 pracował 
na stanowisku kancelisty c. k. 
cyrkułu sanockiego, czyli jed-
nostki poprzedzającej później-
szy powiat. Zmarł 7 paździer-
nika 1848 r. na cholerę wśród 
wielu ówczesnych o�ar tej cho-
roby w okolicy. Jego urodzona 
ok. 1808 r. żona Tekla wywo-
dziła się rodziny Michlik, po-
chodziła z okolic Borownicy  
i Jawornika Ruskiego w rejonie 
Birczy, a zmarła w naszym mie-
ście 18 marca 1883 r. 

Małżeństwo doczekało się 
kilkorga dzieci, urodzonych  
w Sanoku. Wśród nich byli: Ed-
mund Ru�n (ur. 1829), Mal-
wina Izydora (ur. 1831), Sewe-
ryn Rudolf (ur. 1833), Karol 
Ernest (ur. 1835), Laura Augu-
styna (ur. 1836), Zygmunt 
Alojzy (ur. 1838), Franciszek 
Antoni (ur. 1839). Ferdynand 
(zm. 1843). Przyrodnim bratem 
rodzeństwa pozostawał Kon-
stanty Walenty (ur. 1825), czyli 
syn Ignacego z wcześniejszego 
małżeństwa z Marią. 

Rodzina Böhmów zamiesz-
kiwała w mieście pod numerem 
konskrypcyjnym 101, a ich dom 
zapewne leżał w dolnym biegu 
dzisiejszej ul. Sanowej. Z wymie-
nionych dzieci dwaj synowie 
wyrośli na wybitnych obywateli. 
Z racji pochodzenia obaj byli 
związani z Sanokiem, ale później 
losami na zawsze połączyli się  
z Krakowem. 

Seweryn 
Pierwszy z braci tj. Seweryn uro-
dził się 31 marca 1833 r. Jako  
20-latek podjął służbę w Armii 
Cesarstwa Austriackiego. W sze-
regach tego wojska w 1854 r. od-
był kampanię we Włoszech.  
W tym samym roku jako kadet 
był żołnierzem 12 pułku pie-
choty w Leutschau, czyli dzisiej-
szej Lewoczy na Słowacji.  
Następnie od około 1855 r. słu-
żył w stopniu podporucznika  
1 klasy. Mniej więcej dwa lata 
później wraz z jednostką został 
przeniesiony do Comorn 
(współczesne Komárom na Wę-
grzech). Około 1859 r. został 
awansowany na nadporucznika 
piechoty i wkrótce potem za-
kończył czynną służbę w armii.

Nie wiadomo, czym zajmo-
wał się w latach 60., zaś później 
poświęcił się sztuce, bowiem od 
1872 r. w charakterze adiunkta 
pracował na stanowisku kierow-
nika kancelarii Towarzystwa 
Przyjaciół Sztuk Pięknych  
w Krakowie. Instytucja ta została 
założona w 1854 r. i do dziś 
uchodzi za pierwsze i najstarsze 
towarzystwo zajmujące się pre-
zentacją oraz gromadzeniem 
sztuki polskiej (dopiero potem 
zrodziły się odpowiedniki  
w Warszawie, Lwowie czy Wil-
nie). Powstałe z inicjatywy Wale-
rego Wielogłowskiego (1805-
-1865) za swój statutowy cel 
miało zapisane „budzenie i sze-
rzenie zamiłowania do sztuk 
pięknych w kraju, oraz moralne  
i materyalne wspieranie artystów 
polskich”. Sam założyciel opisał 
następującymi słowami dążenie 
powołanej organizacji: „ukształ-
cenie serca i usposobienie ducha 
ku pojęciu absolutnego piękna, 
wskutek czego wyrabia się w na-
rodzie uczucie ładu i harmonii, 

Związani z Sanokiem

Bracia Böhmowie

bez których to warunków praw-
dziwe ukształcenie, czyli cywili-
zacja, jest prawie niepodobną”.  
Za przewidziane środki działania 
TPSP przyjęto „utrzymywanie  
w Krakowie stałej publicznej wy-
stawy nowoczesnych dzieł sztuki 
pięknej, coroczne zakupywanie  
i rozlosowywanie między swych 
członków zakupionych dzieł 
sztuki pięknej, rozpowszechnia-
nie celniejszych dzieł polskich 
artystów w reprodukcyach i bez-
płatne coroczne ich rozdawanie, 
jako premium, pomiędzy swych 
członków”. 

Wspomniane wystawy orga-
nizowano w pałacu Laryszów, 
potem w pałacu biskupim, a �-
nalnie we wzniesionym gmachu 
na placu Szczepańskim. W tych 
miejscach prezentowano dzieła 
polskich artystów z drugiej po-
łowy XIX wieku i początku XX 
wieku. Jak zaznaczono po latach, 
dzięki TPSP sztuka mogła prze-
mówić do społeczeństwa. 

Po latach Seweryna Böhma 
określono mianem niestrudzo-
nego szefa kancelarii TPSP. 
Przeszło 20 lat od objęcia tej 
posady w 1894 r. został człon-
kiem i sekretarzem Towarzy-
stwa. Ponadto w strukturze in-
stytucji na początku lat 90. peł-
nił funkcję kasjera, zaś w pierw-
s ze j  d e k ad z i e  X X  w i e k u 
�gurował jako członek komisji
rozpoznawczej. Doprowadził 
do s�nalizowania budowy
ostatniego z ww. gmachu TPSP 
w latach 1898-1901. To on pe-

Franciszek 
Drugi z omawianych braci, czyli 
Franciszek, urodził się w naszym 
mieście 16 czerwca 1839 r. Tak 
jak i Seweryn został ochrzczony 
w miejscowej para�i rzymsko-
katolickiej. On w młodości ce-
lował zapewne w karierę urzęd-
niczą, gdyż na początku lat 60. 
pracował jako dietariusz kon-
ceptualny. 

Kiedy w 1863 r. wybuchło 
powstanie styczniowe, postano-
wił przyłączyć się do zrywu  
narodowowyzwoleńczego.  
W randzie podo�cera służył 
w oddziałach pod dowództwem 
Apolinarego Kurowskiego  
i Aleksandra Krukowieckiego. 
Uczestniczył w bitwach pod 
Miechowem 17 lutego 1863 r.  
i pod Glanowem 15 sierpnia 
1863 r., a w drugiej z tych poty-
czek został ranny. W paździer-
niku 1865 r. na łamach prasy  
informowano, że 22 sierpnia 
1864 r. został uwolniony z nie-
woli rosyjskiej. Co istotne, już 
wtedy wymieniono go pod spo-
lszczonym zapisem nazwiska 
„Bem”.

Co najmniej od 1877 r. przez 
wiele lat sprawował stanowisko 
pierwszego sekretarza Rady  
i Wydziału Powiatowego w Sa-
noku. Po około trzech dekadach 
pracy już przed 1906 r. decyzją 
Rady Powiatowej otrzymał 
prawo przejścia w stan spo-
czynku oraz emeryturę, jednak 
z poczucia obowiązku nadal peł-
nił stanowisko sekretarza. Swoją 
służbę na stanowisku zakończył 
około 1908 r. i wówczas jego 
miejsce objął Tadeusz Wrze-
śniowski. 

Prócz obowiązków zawodo-
wych udzielał się na innych po-
lach. 19 kwietnia 1877 r. został 
wybrany zastępcą kontrolera  
Towarzystwa Zaliczkowego  
w Sanoku. 11 marca 1886 r. ob-
jął mandat radnego Rady Miej-
skiej, a na jej łonie 8 czerwca 
1877 r. wszedł w skład komisji, 
która miała czynić starania ce-
lem zakupu gruntu i założenia 
cmentarza. Był członkiem zwy-
czajnym Macierzy Szkolnej dla 
Księstwa Cieszyńskiego, a na 
przełomie XIX/XX wieku nale-
żał do sanockiego gniazda Pol-
skiego Towarzystwa Gimna-
stycznego „Sokół”, zasiadając  
w sądzie honorowym. W latach 
90. był sekretarzem zarządu po-
wiatowego w Sanoku Towarzy-
stwa „Kółek Rolniczych” z sie-
dzibą we Lwowie, przystąpił też 
do sanockiego koła Towarzy-
stwa Szkoły Ludowej. Bodaj naj-
istotniejszą funkcję pełnił  
w strukturze Towarzystwa Wza-
jemnej Pomocy Uczestników 
Powstania roku 1863/64 z sie-
dzibą we Lwowie, którego dele-
gacją kierował według stanu  
z 1903 r.

Będąc kawalerem w 1876 r. 
w Sanoku poślubił 20-letnią, czyli 
niemal dwa razy młodszą Mal-
winę Bielińską, rodem z Mokro-
tyna koło Żółkwi, córkę adiunkta 
powiatowego (zm. 1934). Za-
kończył życie 10 maja 1912 r.  
w Krakowie. W krótkiej notce 
opublikowanej na łamach „Tygo-
dnika Ziemi Sanockiej” napisano 
o nim: „Cześć pamięci prawego 
syna Ojczyzny!”. Spoczął w gro-
bowcu rodzinnym na Rakowi-
cach, gdzie oprócz brata Sewe-
ryna pochowano ich małżonki  
i siostrę Laurę, zmarłą w 1919 r.

Piotr Paszkiewicz

łen gorliwości w sposób zna-
czący przyczynił się do zebrania 
kwoty 50 tys. koron funduszu 
żelaznego (resztę stanowiła po-
życzka z Kasy Oszczędności 
Miasta Krakowa). Wyrazem 
docenienia jego działalności 
było odznaczenie przez cesarza 
Krzyżem Kawalerskim Orderu 
Franciszka Józefa w 1904 r. 

W ramach Towarzystwa 
łącznie przepracował 38 lat, po 
czym w maju 1910 r. przeszedł 
w stan spoczynku. W nadzwy-
czaj ciepły sposób żegnano  
go na łamach krakowskich „No-
wości Illustrowanych”. Pisano  
o chlubnym pełnieniu obowiąz-
ków, owocnej i pożytecznej 
pracy oraz doskonałości orga-
nizacyjnej. Zaznaczono, że cie-
szył się sympatią w środowi-
skach malarzy jako osoba z wy-
robionym smakiem artystycz-
nym. Od tego czasu pozostawał 
jeszcze w dyrekcji TPSP jako  
II wiceprezes i z tej funkcji ustą-
pił w połowie marca 1913 r. 
Określono go wtedy jako czło-
wieka, który położył niespożyte 
zasługi dla Towarzystwa i całej 
sztuki polskiej.

Prywatnie od 1861 r. był żo-
naty z Teresą z domu Jezierską 
(1836-1892). Zmarł 24 sierpnia 
1921 r. w Krakowie i został po-
chowany w grobowcu rodzin-
nym na Cmentarzu Rakowic-
kim. Do współczesności zacho-
wała się jego prowadzona za ży-
cia korespondencja, która tra�ła
do Biblioteki Jagiellońskiej.

W dziejach Polski pod zaborem austriackim było wiele życiorysów, potwier-
dzających asymilację ludzi obcego rodowodu. Niektórzy to jednostki pocho-
dzenia niemieckiego bądź austriackiego, osiedleni w naszym mieście. Ich  
potomkowie wychowywali się wśród tutejszych mieszkańców, przyswajając 
zwyczaje, kulturę, religię i ostatecznie poczuwając się do polskości. Przykła-
dami takiego procesu zostali bohaterowie niniejszego artykułu.

Franciszek Bem w mundurze powstańczymSeweryn Böhm przed 1904 r. 

Grobowiec Böhmów na Rakowicach (2023)
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IV liga podkarpacka

Miło szokuje nadal
EKOBALL STAL SANOK – IGLOOPOL DĘBICA 1:0 (0:0)

Bramka: Gierczak (57).
Ekoball Stal: Półkoszek – Barszczak, Sobol, Sumara (73 Kogut), S. Słysz – Maślany, Lorenc,  
K. Słysz, Kloc, Gierczak – Czyrny (60 Nowosielski). 

Piąte zwycięstwo z rzędu,  
a nawet szóste, licząc pu-
charową potyczką z Cosmo-
sem w Nowotańcu. Drużyna 
Ekoballu Stal pokonała na 
„Wierchach” Igloopol Dębi-
ca i tym samym odskoczyła 
ekipie „Morsów” w czołówce 
tabeli. 

Piotr Lorenc (z lewej) kilkakrotnie bombardował strzałami. Z pra-
wej na pierwszym planie Maciej Maślany. 

Tym razem drużyna Wiki zmierzyła się z wyżej notowanym 
zespołem z Czeluśnicy, a z rywalizacji udało się sanoczanom 
wyrwać remis.

Drużyny AP z roczników 2014 i 2015 uczestniczyły na  
turniejach AFC Events w Chorkówce.

W ostatnich meczach nasze kluby doznały kilku bolesnych  
porażek. Mimo to skutecznością znów popisał się DeShawn 
Kurasik z juniorów Akademii Piłkarskiej, strzelając 4 gole. 

Juniorzy starsi 
JKS JAROSŁAW – EKOBALL STAL SANOK 2:0 (0:0)

Klasa okręgowa

Uratowany remis
WIKI SANOK – LKS CZELUŚNICA 2:2 (0:1)

Bramki: Honkisz (64 – samobójcza), D. Pielech (87) – Toure 2 
(45 – karny, 76). 
Wiki: Czarnecki – Pluskwik, Gadomski, Osiniak, Sokołowski 
(82 Gawlewicz) – D. Pielech, Szałankiewicz, Florek, Fryc,  
Femin – Kuzio (77 Pelc). 

Goście zagrozili miejsco-
wym po strzale Wołodymyra 
Hudumy, ale wówczas jeszcze 
obronną ręką z opresji wyszedł 
Dawid Czarnecki. Ów był  
jednak już bez szans na koniec 
pierwszej połowy. Wtedy  
w polu karnym faulował Szy-
mon Florek, a „jedenastkę” 
wykorzystał Iworyjczyk Abdul-
-Karim Toure. 

Po godzinie gry doszło do 
wyrównania, gdy po centrze 
Fryca napierający obrońcę Flo-
rek zmusił go do skierowania 
piłki do własnej bramki. Dzie-
sięć minut później sanocka pu-
łapka ofsajdowa nie zadziałała  
i rosły Afrykanin przelobował 
Czarneckiego, tra�ając na 2:1.

Remis dla wikingów urato-
wał niezawodny Dominik Pie-
lech, tra�ając głową kilka minut
przed końcem spotkania. Jego 
tra�enie padło ponownie z po-
dania grającego trenera.

Jutro piłkarze z ul. Stróżow-
skiej wybiorą się do Ustrzyk na 
spotkanie z Bieszczadami.

Mecz rozgrywany na bocz-
nym boisku ze sztuczną mu-
rawą od początku przebiegał 
w żywym tempie. Szczególnie 
mogły podobać się prostopa-
dłe piłki i dalekie crossowe 
przerzuty – co najważniejsze, 
wykonywane celnie. Manka-
mentem pozostawał brak  
dogodnych sytuacji. Na plus 
dla gospodarzy zaliczyć  

Podkarpackie ligi młodzieżowe

Za dużo do zera

Po kilku miesiącach istnienia drużyny dziecięce KS Celtic 
Sanok rozpoczęły współzawodnictwo z rówieśnikami.

Futbol młodych

Celtowie już rywalizują

Ekipa Celtów na turnieju Piastovia Cup

W ostatnim czasie reprezen-
tacje klubu brały udział  
w dwóch turniejach koło Kro-
sna, a mianowicie w Piastovia 
Cup w Miejscu Piastowym 
oraz AFC Events Cup  
w Chorkówce. 

Wychowankowie zapre-
zentowali się w nich najlepiej 
jak potra�li, natomiast uzyski-
wane wyniki stały na dalszym 
planie, jako że najważniejsze 
było zdobywanie doświadczeń 

na tle rywali. Według klubowej 
strony u piłkarzy zauważono 
rozwój sportowy i mentalny.

Przykrą wiadomością oka-
zała się kontuzja złamania 
kciuka u jednego z najmłod-
szych celtów, czyli Alana Krzy-
sicy. Zgodnie z klubową relacją, 
podopieczni uczą się jednak 
niezłomnej postawy i determi-
nacji, co w takim przypadku 
jest decydujące przy drodze 
sportowca do sprawności. 

Florek – miał udział przy go-
lach straconym i zdobytym. 

Akademia Piłkarska

Podwójne drudzy

Młodsza z ekip, tj. U-9, miała 
zagwarantowane zagranie ośmiu 
spotkań. Okazji na gole wykre-
owano sporo, lecz do życzenia 
pozostawała skuteczność. Osta-
tecznie ekipie Karoliny Karacz-
kowskiej przypadło 2. miejsce. 

Najlepszym bramkarzem 
turnieju wybrano Tymona Ma-
tułę. Obok niego skład tworzyli: 
Amelia Szlachcic, Jakub Leśniak, 
Jakub Świder, Marcin Radwań-

ski, Filip Niemczyk, Olaf Ko-
siarski i Tymon Romanek.

Drużyna U-10 też wywal-
czyła turniejowe srebro. Tytuł 
najlepszego strzelca uzyskał Ja-
kub Malec. Obok niego w ka-
drze grali: Antoni Szabla, Emilia 
Hertig, Aleksander Koczera, 
Rafał Kilar, Filip Różak, Błażej 
Wdowin, Hugo Zawiślan, Kac-
per Kiełtyka, Jakub Biłas, Miko-
łaj Różak i Miłosz Łapiszczak. 

Od początku spotkania go-
spodarze prezentowali aktyw-
ną postawę i chęć kreowania 
gry, usiłując przebrnąć przez 
zasieki obronne przyjezd-
nych. Ci nie pozostawiali 
dłużni i to właśnie oni przed 
upływem kwadransa gry dwu-
krotnie w sposób poważny 
zagrozili bramce stalowców. 
W tych przypadkach udany-
mi interwencjami wykazał się 
Dariusz Półkoszek, zachowu-
jąc czyste konto.

Potem przyszedł czas na 
odpowiedzi ze strony miej-
scowych. Aż trzy razy szczę-

trzeba skuteczne pułapki 
ofsajdowe.

W pierwszej połowie kla-
rowne okazje na gole miał 
Arkadiusz Femin, któremu 
serwisem asyst służyli Mate-
usz Kuzio oraz dwukrotnie 
Patryk Fryc. Próby okazywały 
się albo za lekkie, albo para-
dami popisywał się bramkarz 
Igor Wanat. 

ścia próbował kapitan Piotr 
Lorenc, który oddawał strzały 
z dystansu i był bliski tra�enia
do siatki. Generalnie nie pod-
legała dyskusji przewaga żół-
to-niebieskich, którzy posia-
dali inicjatywę i grali ładnie 
dla oka, do czego już przy-
zwyczaili w wiosennych zma-
ganiach.

Tuż po przerwie piłka  
po strzale Dawida Czyrnego 
obiła słupek. Na wyczekiwany 
gol należało poczekać niemal 
godzinę gry. Wtedy to lekko-
myślnie zachował się dębicki 
obrońca, który zbyt słabo 
wycofał futbolówkę do bram-
karza. Pognał za nią Miłosz 
Gierczak, uprzedził Adama 
Maciąga i tra�ł do bramki. 
To już jego piąty gol w ciągu 
miesiąca. 

W ostatnich minutach 
spotkania strzelec doczekał 
się następnej okazji na zdo-
bycz, ale tym razem golkiper 
Igloopolu okazał się lepszy.  
W międzyczasie kolejny raz 
wyśmienicie uderzył jeszcze 
Lorenc, który tego dnia także 
zasłużył na tra�enie. Skończy-
ło się jednak na skromnym, 
ale przekonywującym zwy-
cięstwem.

Podopieczni trenera Paw-
ła Jaślara pewnie okopali się 
na 5. miejscu w ligowej tabeli, 
a już jutro rozegrają wyjazdo-
wy mecz z Izolatorem Bogu-
chwała. 

Juniorzy młodsi
AP SANOK – STAL ŁAŃCUT 9:2 (4:2)

Bramki: Kurasik 4 (9, 20, 52, 63), Rolnik 3 (28, 70, 80),  
Chudio (34), Walkiewicz (74).
RESOVIA RZESZÓW – EKOBALL STAL SANOK 3:0 (1:0)

Trampkarze starsi 
EKOBALL STAL SANOK – RESOVIA RZESZÓW 3:2 (1:2)

Bramki: Cyparski 2 (29, 59), Starzak (67). 

Trampkarze młodsi 
EKOBALL STAL SANOK – IGLOOPOL DĘBICA 2:2 (1:2)
Bramki: Szeliga (35), Solecki (73).
LEGION PILZNO – EKOBALL STAL SANOK 6:0 (3:0)

PERFECT PRZEWORSK – AP SANOK 5:0 (1:0)

Młodzicy starsi
AP SANOK – RESOVIA RZESZÓW 2:2 (1:2)

Bramki: Winnicki (39), Wojcieszak (72). 

Młodzicy młodsi
KOLEJARZ ZAGÓRZ – AP SANOK 1:5 (0:4)

Bramki: Żuk 3 (37, 38, 75), Knurek (21), Żuchowski (39). 
ORLIK PRZEMYŚL – EKOBALL STAL SANOK 8:1 (4:0)
Bramka: Gwóźdź (78). 
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Turniej szkolny 

„Dziewiątka” z awansem 
Zawody podstawówek na Wiki wygrała drużyna SP9, uzyskując 
awans do �nału wojewódzkiego. Poniżej komplet wyników.

Grupa A: Nowosielce – SP9 (starsi) 0:2, SP9 (starsi) – Zarszyn 1:0, 
Nowosielce – Zarszyn 1:2. 
Grupa B: SP1 – Nowotaniec 2:1, Besko – SP9 (młodsi) 1:1, SP1 
– SP9 (młodsi) 0:3, Nowotaniec – Besko 0:3, SP1 – Besko 4:2, 
Nowotaniec – SP9 (młodsi) 0:2. 
Pół�nały: SP9 (starsi) – SP1 0:5, SP9 (młodsi) – Zarszyn 5:0. 
Mecz o 3 miejsce: Zarszyn – SP9 (starsi) 1:5.  
Finał: SP9 (młodsi) – SP1 1:0. 
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Hala Uczelni Państwowej wypełniła się po brzegi podczas pierwszej gali organizatora spor-
tów walki Hegemon, czyli najmłodszego dziecka Texom Samuraja. Widzowie obejrzeli  
12 efektownych pojedynków, pełnych zwrotów akcji, nokautów i poddań. Pojawiły się też 
kontrowersje sędziowskie.

Inauguracyjny pojedynek nie 
potrwał nawet 2 pełnych minut. 
Tyle czasu na rozprawienie się 
z Piotrem Ochrymiukiem po-
trzebował Łukasz Horodejczuk 
z Samuraja. Najmłodszy zawod-
nik gospodarza wygrał przez 
TKO.

– To jego 6. zwycięstwo  
w tym roku. Mega nam się roz-
wija. Moim zdaniem kopnięcie 
na wątrobę zakończyło sprawę 
– powiedział Marcin Solarz,  
prezes sanockiego klubu. 

Zwycięską ścieżką podążyli 
też Ewelina Huta-Kozłowska  
i Sylwester Komarski, który 
zmierzył się z zawodnikiem 2 lata 
starszym. Oboje wygrali na 
punkty, z tym że Sylwek niejed-

nogłośnie. Trenera Artura 
Szychowskiego cieszy ich po-
stawa, jak i Romana Kuziva.

– W końcu przełamał swoją 
niemoc i zawalczył, jak potra�.
Zdecydowanie zasługuje na wy-
różnienie – podkreślił.

– Dla mnie była to najład-
niejsza walka wieczoru. Kuziv 
stoczy ł  3  piękne r undy, 
wszystkie do jednej bramki 
– dodał Solarz. 

To nie jedyni lokalni boha-
terowie przed walką wieczoru. 
W oktagonie stanął Szymon 
Petka, reprezentujący Kotwicę 
Team Kraków, ale wywodzący 
się z Sanoka. Zmierzył się  
z ponad 2-metrowym kolo-
sem, Markiem Grędysą.  

Samuraje bronili 
twierdzy jak lwy

Sprzyjała mu publiczność, ale 
przegrał niejednogłośnie na 
punkty. Trójka sędziów była 
zgodna co do przebiegu ostat-
niej rundy na korzyść Petki. 
Rozbieżności pojawiły się przy 
ocenie pierwszej. 

– Ten sport strasznie ciężko 
się sędziuje. O wszystkim decy-
dują niuanse. Walka była na 
styku, ale przeważyły znaczące 
ciosy Marka – uważa Solarz.

Znacznie więcej kontrower-
sji dostarczył główny pojedy-
nek, rewanż Łukasza Rysza za 
porażkę z Wojciechem Wojta-
sikiem. Samuraj po ciężkiej 
walce, 3 razy przerywanej z po-
wodu ciosów w krocze, wygrał 
jednogłośnie w opinii sędziów. 

J e d n a k  f a n i  z a w o d n i k a  
AK Champion widzieli to ina-
czej. Sam zainteresowany wy-
glądał nie na wściekłego, ale na 
zdziwionego i rozbawionego 
�nalnym werdyktem.

– Nie robi to na mnie wra-
żenia, walczę dla emocji i swo-
jego rozwoju. Tlenowo i �zycz-
nie czułem się lepiej niż przy 
ostatnim pojedynku, tylko 
znów wolno się rozkręcałem – 
skomentował Wojtasik.

– Walka była wymagająca. 
Według mnie, na świeżo, pierw-
sze 2 rundy na moją korzyść,  
a 3. „w plecy”. Jeśli chodzi  
o ciosy w krocze w kierunku 
przeciwnika, jestem przekonany, 
że to był czysty brzuch, przy-
najmniej za drugim razem. Z ko-
lei sam mocno poczułem jego 
kopnięcie i skorzystałem z przy-
sługującej mi przerwy, by złapać 
oddech – powiedział Rysz. 

Cierpkich słów odnośnie 
postawy samuraja nie szczędził 
trener, który nie zgodził się  
z werdyktem i uważa, że ewen-
tualny 3. epizod nie ma sensu.

– Łukasz popełnia ciągle te 
same błędy, walczy dokładnie 
w ten sam sposób. Nic dobrego 
na temat jego postawy nie mogę 
powiedzieć ani w tej walce, ani 
w poprzedniej. Jego stójka jest 
słaba, w tej płaszczyźnie kom-
pletnie nie istniał. Ciągle zadaje 
ciosy na odchyleniu, a jedyną 
obroną również są odchylenia. 
Jest mocny w parterze, aczkol-
wiek z Wojtasikiem to nie  
zafunkcjonowało – wyliczał 
Szychowski.

Organizatorów cieszy fre-
kwencja i – mimo kontrowersji 
przy werdykcie ostatniego star-
cia – ogólnie pozytywny odbiór 
gali .  Są pełni entuzjazmu  
i zapowiadają kontynuację  
wydarzenia. 

Krzysztof Lubomski

GALA HEGEMON GALA W OBIEKTYWIE
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Walka wieczoru – Łukasz Rysz (z prawej) vs Wojciech Wojtasik

Mimo kontrowersji przy werdykcie w obozach Samuraja i AK Champion nie ma złej krwi
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HOKEJ BOKS 

UNIHOKEJ 

Wyjazdowy komplet Tomasza Rabki 
Pięściarze Street Autonomy w krótkim czasie zaliczyli 
trzy starty – w Zabrzu, Nowej Hucie i Warszawie. Najle-
piej zaprezentował się junior Tomasz Rabka, wszędzie 
odnosząc zwycięstwa. 

W pierwszym z wymienio-
nych miast nasz bokser (waga 
do 60 kg) jednogłośnie po-
konał mistrza Śląska, co jest 
świetnym prognostykiem 
przed planowanym na czer-
wiec krajowym czempiona-
tem. Wygrał też kadet Alek-
sander Sikora (75 kg) i to  
z brązowym medalistą ubie-
głorocznego Pucharu Polski. 
Młodzik Borys Gerent  
(70 kg) i kadetka Marcelina 
Rzesiowska (57 kg) doznali 
nieznacznych porażek. 

W Nowej Hucie miała 
startować czwórka bokse-
rów Street Autonomy, osta-
tecznie jednak na ring wy-
szło tylko dwóch. I obaj  
odnieśli zwycięstwa – Rabka 
nie dał szans reprezentanto-
wi Wisły Kraków (rywal 
dwukrotnie liczony), a kadet 
Szymon Woźniak (+80 kg) 
pokonał zawodnika Magic 
Boxing Brzesko przez RSC 
w drugiej rundzie. 

Następnie nasi pięściarze 
pojechali do stolicy. 

– Zgłosiliśmy pięciu 
chłopaków, jednak sędziowa-
nie po „warszawsku” odebra-
ło nam chęci do dalszego  

odwiedzania Mazowsza –  
powiedział trener Paweł 
Rżany, któremu w ringo-
wym narożniku towarzyszył 
Radosław Miklaszewski. Zwy-
cięstwo odniósł tylko Rabka, 
wyraźnie górujący nad jednym 
z miejscowych (rywal liczony 
już w pierwszej rundzie).  

Natomiast Sikora, senior 
Mateusz Przybylski (63,5 kg), 
junior Piotr Buczek (80 kg)  
i młodzik Borys Gerent  
(66 kg) doznali porażek,  
z których tylko przegrana 
tego ostatniego nie wzbudzi-
ła kontrowersji... 

(bb) 

Czas na decydujące starcia 
Dobiegł końca sezon za-
sadniczy Sanockiej Ligi 
Kobiet. Najlepsze okazały 
się zawodniczki I Liceum 
Ogólnokształcącego, a ich 
liderka Joanna Czubek 
wygrała klasy�kację kana-
dyjską. 

W ostatniej kolejce dwie 
najlepsze drużyny, czyli ILO 
i Wilki, odniosły podobne 
zwycięstwa nad zespołem 
IILO, pokonując go różnicą 
3 bramek. Natomiast ich 
bezpośredni pojedynek  
zakończył się bezbramko-
wym remisem; chyba pierw-
szy mecz bez goli w tym  
sezonie żeńskiej odsłony  
lokalnych rozgrywek. 

Mimo absencji w ostat-
nich turniejach Czubek pew-
nie wygrała punktację indy-
widualną, zdobywając aż  
72 pkt za 48 goli i 24 asysty. 
Kolejne dwa miejsca zajęły 
Wioleta Pałys z Wilków  
(51: 34+17) i Ewa Kądziołka 
z ILO (41: 32+9). 

W poniedziałek mecz 
drużyn, które zajęły miejsca 
2. i 3., czyli „Watahy”  
i „Dwójki”. Jego zwycięzca 
tydzień później zmierzy się 
w �nale z „Jedynką”.

(b) 

WILKI – IILO 3:0 
Bramki: Izdebska, Błaszczak, 
Pałys. 

WILKI – ILO 0:0 
IILO – ILO 1:4 

Bramki: Tomkowicz – Baran 2, 
Grega, Urban. 

Patrząc na wyniki wszystkich zespołów, skupionych wokół sanockiego hokeja, można  
wysnuć  prosty  wniosek,  że  był  to  pechowy  rok  dla  naszych  zawodników. 

Na koniec sezonu bardzo dobry występ zanotowała drużyna żaków młodszych Niedźwiadków, 
którzy udali się do Oświęcimia na turniej Ligi Karpackiej. Nasz zespół wygrał pięć z sześciu 
pojedynków, ulegając jedynie węgierskiej ekipie Patriot Vinnica. 

(es) 

XXX Mistrzostwa Polski Old Boys

Sanok poza podium 

Drużynie tworzonej przez 
graczy z Krynicy i Sanoka 
również się nie poszczęściło. 
Musieli obejść się smakiem, 
zajmując 4. miejsce, chociaż 
mieli okazję zdobyć brąz,  

jednak Polonia Bytom strzeli-
ła bramkę, która zagwaranto-
wała jej podium. 

Podczas trzydniowych  
rozgrywek w Bytomiu naszej 
drużynie udało się pokonać  

OLD BOYS SANOK i KRYNICA – OLD BOYS POMORZANIN TORUŃ 8:2
OLD BOYS C�COVIA PANY – OLD BOYS SANOK i KRYNICA 2:3
OLD BOYS SANOK i KRYNICA – OLD BOYS UNIA OŚWIĘCIM 1:4
OLD BOYS SANOK i KRYNICA – OLD BOYS POLONIA BYTOM 0:1 

8:2 Pomorzanina Toruń i 3:2 
Cracovię Pany, lecz przegrała 
1:4 z Unią Oświęcim i w meczu 
o 3. miejsce 0:1 z gospodarza-
mi, czyli Polonią Bytom. 

(es) 

Pięć zwycięstw na finałowym 
turnieju w Oświęcimiu 

Liga Karpacka Żaków Młodszych 

JKH GKS JASTRZĘBIE – STS UKS NIEDŹWIADKI MOSiR SANOK 4:7 
STS UKS NIEDŹWIADKI MOSiR SANOK – HC BULLS VRNOV nad TOPLOU 4:3  
STS UKS NIEDŹWIADKI MOSiR SANOK – ZAGŁĘBIE SOSNOWIEC 6:3 
HC PATRIOT VINNICA – STS UKS NIEDŹWIADKI MOSiR SANOK 2:1 
SOKIL KYJV – STS UKS NIEDŹWIADKI MOSiR SANOK 5:6 
STS UKS NIEDŹWIADKI MOSiR SANOK – UNIA OŚWIĘCIM 8:4 

BILARD 

Zaczyna się poważna rywalizacja 
Ostatnia kolejka sezonu zasadniczego w ekstraklasie 
SCB Ligi Amatorskiej przyniosła aż trzy mecze z podzia-
łem punktów. Pierwsze „oczko” w sezonie stracił Krzysztof 
Kadubiec, jednak nie odebrało mu to pozycji lidera. 

EKST�KLASA:
Zbigniew Gilarski – Grzegorz Rozel 7:4 
Marcin Piotrowski – Jakub Biłas 7:6 
Marcin Dzik – Bartłomiej Długosz 7:6 
Robert Keck – Wojciech Stawarczyk 7:4 
Krzysztof Kadubiec – Grzegorz Jarocki 7:6 
Marcin Lubieniecki – Paweł Kocan 7:0 
I LIGA 
Marek Rogos – Paweł Martowicz 7:4 
Grzegorz Babiarz – Zbigniew Reś 7:2 
Tomasz Skóra – Łukasz Szmyd 7:3 
Janusz Wojnarowski – Kamil Czeleń 7:3 

Łączony zespół Sanoka i Krynicy uplasował się tuż za podium 

Drużyna Niedźwiadków dobrze powalczyła na turnieju w Oświęcimiu 

Tomasz Rabka zanotował komplet trzech zwycięstw 

Marek Rogos wygrał 7:4 

Drużyny ILO (na żółto) i Wilków zajęły dwa czołowe miejsca 
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LEKKOATLETYKA

Kolumnę opracował: 
KRZYSZTOF LUBOMSKI

Cracovia Maraton 

Drużynowo-indywidualne biegi przełajowe 

Walka do ostatnich metrów
Marek Nowosielski zaliczył świetny występ na królew-
skim dystansie. 68-letni weteran, choć to jego ostatni 
rok w M60, zdołał wspiąć się na podium.

Pogoda nie była łaskawa dla 
prawie 5,5 tys. uczestników. 
Przygrzało, a później zerwał 
się taki wicher, że aż przesta-
wiał barierki na trasie. To je-
den z powodów celowania 
Nowosielskiego w pierwszą 
dziesiątkę kategorii wiekowej, 
a nie najwyższe lokaty. Oka-
zało się jednak, że mimo cier-
pień na trasie i spadku tempa 
pnie się w klasy�kacji. Zaczął
od 8. miejsca, na 35. km znaj-
dował się jeszcze poza po-
dium, a na metę wbiegł już 
jako 3. w M60 i 699. ogółem  
z czasem 3:35.10. Początko-
wo nie zdawał sobie sprawy, 

że ten wynik dał mu „pudło”. 
To jednocześnie najlepszy  
rezultat spośród naszych bie-
gaczy; 3,5 min za nim końco-
wą linię przekroczył Grzegorz 
Dołoszycki. Następni dotarli: 
Maciej Tymoczko, Maciej 
Drwięga i Zenon Michalczuk.

Reprezentantów mieli-
śmy też w Biegu Nocnym na 
10 km, rozegranym w przed-
dzień maratonu. Tuż za 
pierwszą setką, na 108. miej-
scu znalazł się Krzysztof 
Bułdak (39.28). Biegli też 
Dariusz Skwirski i Weronika 
Jaklik. Startowało ponad  
4,5 tys. osób. 

Dwie szkoły w finale
W krótkim czasie po kwali�kacjach na szczeblu powia-
towym szkoły podstawowe i średnie przystąpiły do 
zmagań rejonowych na trasach w Ustjanowej Górnej.  
Z awansu do �nału wojewódzkiego cieszyły się repre-
zentacje Szkoły Podstawowej nr 9 oraz I Liceum Ogól-
nokształcącego.

Największy sukces odnieśli 
chłopcy z „Dziewiątki” w kat. 
Igrzysk Dzieci do klas IV,  
rywalizujący na 600 m. Jako 
drużyna nie mieli sobie rów-
nych, a indywidualnie Piotr 
Tarapacki zajął 3. miejsce. 
Wśród dziewcząt na podium 
znalazły się uczennice SP3. 
Jednak 3. lokata nie dawała 
promocji do �nału woje-
wódzkiego w Kolbuszowej. 
Uzyskiwały go po 2 najlepsze 
drużyny z każdego biegu oraz 
po 3 osoby indywidualnie, 
jeżeli ich szkoła nie awanso-
wała.

Sztuka ta udała się za-
wodniczkom „Dziewiątki”  
z kat. kl. V-VI, które miały  
2. wynik drużynowo. Nato-
miast indywidualnie 3. była 
Wiktoria Pióro. Uczniowie 
SP4 stanęli na najniższym 
stopniu „pudła”. Takie samo 
miejsce zajął Mikołaj Mruga-
ła. Ścigano się na 800 m. 

Na takim samym dystan-
sie rywalizowały dziewczęta 
w ramach Igrzysk Młodzieży 
Szkolnej (VII-VIII kl.).  
Indywidualnie błysnęła  
3. Maja Głodek z SP1 Za-
górz, a drużynowo taką samą 
pozycję uzyskały zawod-
niczki z SP1. Chłopcy mieli 
do pokonania 200 m więcej. 
Dawid Mazgaj z „Dwójki” 
został sklasy�kowany na 
3. lokacie, ale żadna nasza 
reprezentacja nie znalazła 
się blisko podium.

W Licealiadzie zwycięski 
pochód kontynuują dziew-
częta z ILO. Dodatkowo  
3. miejscem może pochwalić 
się Amelia Jadczyszyn. Ści-
gano się na 1000 m. Nie  
zawiedli ich szkolni koledzy, 
również zwyciężając. Indy-
widualnie czołowe lokaty 
zajęli 1. Karol Kaszany  
i 2. Konrad Bartkowski. 
Chłopcy biegli na 1200 m. 

W kategoriach juniorów E1 i E2  
w wieloboju triumfowali odpo-
wiednio Szymon Myćka i Mak-
symilian Rabicki. Wygrali wy-
ścigi na wszystkich dystansach: 
50, 100 i 600 m. Wystąpiły też 
juniorki – 7. Martyna Nestoro-
wicz i 8. Maja Król.

Rywalizacja dziewcząt kat. 
młodzik C1 zakończyła się zwy-
cięstwem Laury Bluj. Wygrała 
na 300 m i eliminacje na 3 km, 
natomiast na 100 m uzyskała  
2. wynik. Wśród chłopców  
2. stopień podium zajął Bartosz 
Pawlikowski i takie pozycje miał 
też na poszczególnych dystan-
sach. Poza pierwszą dziesiątką 
sklasy�kowano Biankę Massey 
i debiutującą Barbarę Zazulicz 
(młodziczki C2). 

Bianka Bluj zdominowała 
rywalizację kadetek, wygrywa-
jąc wszystko, co możliwe. Tak 
samo stało się w kat. młodzieżo-
wiec, gdzie złoto i komplet zwy-
cięstw zgarnęła Natalia Łożań-
ska, a srebro Magdalena Pawli-
kowska. W Tomaszowie rywali-
zowały jeszcze kadetki Madlen 
Pietrusa i Laura Mazal. 

WROTKARSTWO 

Fajerwerki na otwarcie
Sprint zainaugurował sezon z przytupem w Tomaszowie Mazowieckim. W Ogólnopolskich 
Zawodach Dzieci o Puchar Lubelszczyzny nasi zawodnicy zajmowali czołowe lokaty. 

Natalia Łożańska (na czele) wygrała wszystko, co możliwe w kat. młodzieżowiec 

Lena Bąk i Aleksander Doskowski, najmłodsi reprezentanci  
Sanockiego Klubu Tenisowego, zaliczyli absolutny debiut. 
Rozpoczęli sezon w Stalowej Woli, a potem nasza zawodniczka  
wystartowała też w Łęcznej.

TENIS 

Druga rakieta w Łęcznej

Aleksander Doskowski i Lena Bąk startowali po raz pierwszy w życiu

Podopieczni Tomasza Myćki 
wystąpili w turnieju z cyklu  
Tenis 10 w Stalowej Woli. Po 
jednej porażce i dwóch zwycię-
stwach zajęli 2. miejsca w swo-
ich grupach. Pozwoliło im to 
rozgrywać mecze o pozycje 
4.-6. W spotkaniu pomiędzy 
zawodnikami SKT górą była 
Lena. Ostatecznie wywalczyła 

4. lokatę, a Aleksander był 5.  
To pierwszy w życiu start dzie-
sięcioletnich tenisistów.

Lena wzięła udział w jesz-
cze jednych zawodach, tym  
razem w Łęcznej. Odniosła  
trzy zwycięstwa i tylko raz 
schodziła z kortu jako pokona-
na. Dzięki temu stała się 2. ra-
kietą turnieju. 
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Marek Nowosielski tuż przed metą

TENIS STOŁOWY

Bezkompromisowość 
zwycięzców
Dwa z ostatnich turniejów Sanockiej Ligi Sokoła padły łupem 
Czesława Tere�nki, w tym jubileuszowa 30. odsłona tego 
sezonu. Triumfatorzy poszczególnych zmagań notowali  
komplety  zwycięstw.

Piętnastu uczestników zawo-
dów nr 29 podzielono na 
dwie grupy. W pierwszej zwy-
ciężył bezkonkurencyjny 
Bogdan Szałankiewicz, poko-
nując wszystkich rywali i tra-
cąc tylko 2 sety. Na miejscu  
2. znalazł się Daniel Kozioł, 
który przegrał wyłącznie  
z triumfatorem, a na 3. Bole-
sław Bartkowski. Rywalizacja 
w grupie B zakończyła się 
sukcesem Tere�nki, który 
w siedmiu meczach oddał za-
ledwie jedną partię. Podium 

uzupełnili: 2. Marcin Świder-
ski i 3. Arkadiusz Serwiński. 

Tere�nko kontynuował
zwycięską passę na kolejnym, 
30. turnieju. W nim również 
nie poniósł żadnej porażki. 
Rywale zdołali urwać mu je-
dynie 2 sety. Za jego plecami 
znaleźli się: 2. Miłosz Za-
rzyczny i 3. Grzegorz Krasu-
lak.

Ostatnie jak dotąd zmaga-
nia wygrał Krzysztof Małek. 
Tak jak wcześniejsi triumfato-
rzy, odniósł komplet zwy-
cięstw. Miejsce 2. dla Mariu-
sza Małka, natomiast na  
3. uplasował się Krzysztof 
Tutak. 
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